
Dzisiaj na stronie trzeciej — Liczy się krew daizrych Polaków

Polska delegacja partyjno - rządowa 
kontynuuje rozmowy w Moskwie

Prasa ZSRR o wizycie • Przyjęcie na Kremlu
Czwartek był drugim dniem wizyty polskiej delegacji 

partyjno-rządowej w Związku Radzieckim, gdzie przybyła 
ona na zaproszenie Komitetu Centralnego KPZR i Rady 
Ministrów ZSRR.
Program dnia przewidywał 

kontynuowanie rozmów mię­
dzy delegacjami partyjno-rzą 
dowymi obu krajów. Zostały 
one podjęte w godzinach przed 
południowych i prowadzone 
były przez cały dzień. W go­
dzinach wieczornych Komitet

L. Breżniew weźmie udział 
w obchodach 20-lecia NRD

Jak podaje agencja TASS, 
delegacja radziecka na czele z 
Leonidem Breżniewem odwie 
dzi Niemiecką Republikę De 
mokratyczną.

Delegacja partyjno-rządowa 
ŻSRR weźmie udział w 
uroczystościach z okazji 
20-lecia Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej. De­
legacja zaproszona zosta­
ła przez ' KC SED, radę 
państwa i radę ministrów Nie 
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej. (PAP)

Pierwszy po 20 latach rząd 
socjaldemokracji w NRF?

I Dzisiaj sfinalizowanie rozmów SPD-FDP

Dzisiaj po południu należy oczekiwać decyzji w sprawie 
utworzenia tzw. małej koalicji SPD z FDP. Oznaczałoby to. 
że rządząca niezmiennie od 20 lat partia chrześcijańskich de 
mokratów CDU/CSU przeszłaby po raz pierwszy do opozycji, 
a w Niemczech zachodnich powstałby pierwszy od 20 lat 
rząd socjaldemokratyczny.
Zakończono już dwie rundy 

spotkań między przywódcami 
obu partii i obie uwieńczone 
były dalekoidącym porozu­
mieniem w zasadniczych kwe 
stiach. W czwartek po połud­
niu odbyła się trzecia runda 
rozmów.

Charakterystyczne jest, że 
dotychczas nie ustalono termi 
nu ewentualnych rozmów FDP 
z CDU mimo propozycji ze 
strony CDU i gotowości do 
rozmów ze strony FDP. Przy­
wódcy CDU liczą na konser­
watywne skrzydło FDP, które 
sprzeciwia się rozmowom z 
SPD. Do nich należy m. in. by 
ły przywódca FDP, Mende, 
który oświadczył już publicz­
nie, że nie będzie głosował za 
kandydaturą • Brandta na no­
wego kanclerza NRF.

Polski głos w Komitecie 
Praw Człowieka

Komitet Praw Człowieka — 
Zgromadzenia Ogólnego NZ 
obradował we wtorek i w śro­
dę nad zagadnieniem „Potrzeb 
młodzieży i jej udziału w na­
rodowym rozwoju” oraz nad 
„wychowaniem młodzieży w 
duchu praw człowieka”.

W środę głos w dyskusji za­
brał przedstawiciel PRL profe­
sor Z. Resich, który omówił 
osiągnięcia młodzieży pol­
skiej, jej twórczy współudział 
w tworzeniu dorobku narodo­
wego i jej rolę polityczną. 
Prof. Resich przedstawił pew­
ne formy działalności polskich 
organizacji młodzieżowych.

PAP

POGODA
Zachmurzenie umiarkowane, o- 

kresami duże. Miejscami — zwła­
szcza w dzielnicach północnych 
przelotne opady. Temperatura mak 
symalna od 10 st. na północy do 
15 st. na południu.

Centralny KPZR i Rada Mi­
nistrów ZSRR podejmowały 
naszą delegację obiadem w 
Sali Granitowej Wielkiego Pa 
łacu Kremlowskiego.

Cała czwartkowa prasa ra­
dziecka zamieszcza na pierw­
szych stronach wiadomości o 
pobycie w Moskwie polskiej 
delegacji partyjno-rządowej, 
na której czele stoją pierw­
szy sekretarz KC PZPR, Wła 
dysław Gomułka i członek Biu 
ra Politycznego KC PZPR pre 
zes Rady Ministrów PRL, Jó 
zef Cyrankiewicz. Dzienniki 
zamieszczają ilustrowane zdję 
ciami sprawozdania z serdeczne 
go powitania naszej delegacji 
na lotnisku moskiewskim 
oraz z rozpoczęcia rozmów poi 
sko-radzieckich na Kremlu.

Czwartkowa „Prawda” za­
mieszcza sprawozdania z po­
bytu naszej delegacji na 
pierwszej kolumnie pod tytu 
łem: „Serdeczność braterskie­
go spotkania. — Delegacja

Druga runda rozmów na te­
mat koalicji SPD i FDP trwa 
ła 5 godzin. Według oświad­
czenia premiera Nadrenii — 
Westfalii Heinza Kuehna, któ­
ry jest jednym z głównych ne 
gocjatorów SPD, osiągnięto 
„maksimum jednomyślności”.

Ważnym wydarzeniem bę­
dzie zwołane na piątek posie­
dzenie nowej frakcji FDP. 
Agencje prasowe spodziewają 
się, że właśnie na tym posie­
dzeniu zapadnie decyzja w 
sprawie koalicji z SPD.

STANOWISKO 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH

Związane z SPD i sympatyzują 
ce z FDP dzienniki zachodnionie- 
mieckie zwracają ostatnio szcze­
gólną uwagę na stanowisko, ja­
kie wobec rysującej się możliwo­
ści zawarcia koalicji między SPD 
i FDP, zajmuje Zjednoczenie Za- 
chodnioniemieckich Związków Za 
wodowych (DGB). Zdaniem ko­
mentatorów jest ono „zachęcają­
ce” dla obu partnerów rozmów i 
zarazem zaskakujące, ponieważ 
FDP jak na razie w żadnej dekla­
racji i wypowiedzi nie dowiodła 
chęci odejścia od swojej negatyw 
nej postawy w kwestii współde­
cydowania załóg o losie przedsię 
biorstw.

Pomyślna realizacja planów 
w przemyśle ciężkim

Ministerstwo Przemysłu 
Ciężkiego poinformowało PAP, 
że resort ten wykonał plan 
produkcji globalnej w ub. 
miesiącu w 100.8 proc., reali­
zując równocześnie w całości 
zadania trzeciego kwartału 
oraz 9 miesięcy br. Plan pro 
dukcji towarowej resortu zo­
stał w III kwartale przekro 
czony o ponad 1 proc. Pod­
kreśla się, że pomyślnie zrea­
lizowane zadania zarówno w 
hutnictwie żelaza i stali jak i 
w zjednoczeniach przemysłu 
maszynowego MPC. (PAP)
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partyjno-rządowa PRL w 
Moskwie”. Dziennik publiku 
je sprawozdanie z powitania 
naszej delegacji na lotnisku, z 
ceremonii złożenia wieńców 
przed Mauzoleum Lenina i na 
Grobie Nieznanego Żołnie­
rza, a także zamieszcza tekst 
komunikatu o rozpoczęciu roz 
mów polsko-radzieckich na 
Kremlu. W „Prawdzie” wid­
nieje także zdjęcie przedsta­
wiające delegacje obu krajów 
w sali kremlowskiej w chwi­
li rozpoczęcia rozmów. (PAP)

M. Spychalski przyjął 
przedstawicieli MSW
W związku z 25 rocznicą po­

wstania Milicji Obywatelskiej 
i Służby Bezpieczeństwa prze­
wodniczący Rady Państwa Mar 
szałek Polski Marian Spychal­
ski przyjął 2 bm. ministra 
spraw wewnętrznych Kazimie­
rza Świtałę, wiceministra tego 
resortu Tadeusza Dryzka oraz 
sekretarza Komitetu Zakłado­
wego PZPR w MSW Kazimie­
rza Paciorka.

Przedstawiciele resortu poin 
formowali przewodniczącego 
Rady Państwa, o niektórych 
problemach działalności MSW.

Marian Spychalski — za po­
średnictwem obecnych — ser­
decznie pozdrowił wszystkich 
funkcjonariuszy MO i SB z o- 
kazj’ ich jubileuszu i życzył 
im dalszych osiągnięć w pracy 
oraz pomyślności w życiu oso­
bistym. (PAP)

Desant komandosów egipskich 
po wschodniej stronie Zatoki Sueskiej

Propagandowe wojaże Goldy Meir

Jak donosi Agencja Reutera, w czwartek rano morskie 
i powietrzne oddziały desantowe ZRA sforsowały Zatokę 
Sueską i zaatakowały pozycje izraelskie.

Jedną z operacji przeprowa 
dzili komandosi egipscy na 37- 
kilometrowym odcinku po 
wschodniej stronie Zatoki Su- 
eskiej, od miejscowości Ras 
Matarma aż do Ras Malaab.

Wszystkie jednostki egip­
skie biorące udział w tej ope­
racji, po wykonaniu zadania, 
powróciły bezpiecznie na swo­
je pozycje wyjściowe.

Jak poinformował rzecznik 
sił ZRA, jednostki odniosły cał 
kowity sukces w wykonaniu 
swojego zadania.

Premier Izraela Golda Meir za­
kończyła w środę swoją dwudnio­
wą wizytę w Nowym Jorku i uda­
ła się do Los Angeles.

Pobyt Goldy Meir w najwięk­
szym mieście USA stał się kulmi­
nacyjnym punktem zakrojonej na 
szeroką skalę proizraelskiej kam­
panii propagandowej. Liczne prze 
mówienia, które w ciągu tych

Ofensywny program działania rolnictwa
Plenum KW PZPR o aktualnej sytuacji na wielkopolskiej wsi

„Aktualna sytuacja w rolnictwie i zabezpieczenie realiza­
cji zadań rolnictwa wielkopolskiego w latach 1969—70” — 
były tematem wczorajszego Plenum Komitetu Wojewódzkie 
go PZPR w Poznaniu. W obradach, którym przewodniczył 
I sekretarz KW Kazimierz Barcikowski udział wzięli: za­
stępca członka Biura Politycznego KC, minister rolnictwa 
— Mieczysław Jagielski i kierownik Wydziału Rolnego KC 
— Eugeniusz Mazurkiewicz.
Oceny aktualnej sytuacji w 

wielkopolskim rolnictwie oraz 
omówienia zadań dokonał se 
kretarz KW Stanisław Fur- 
gał. Na wstępie scharakteryzo 
wał on niektóre problemy, ja 
kie pojawiły się w gospodar 
ce rolnej w wyniku suszy. Sy 
tuacja ta ma określony wpływ 
na kształt zadań wsi i rol­
nictwa, zarówno tych do wy­
pełnienia dziś, jak i w roku 
przyszłym. M. in. wobec znacz 
nego napięcia bilansu paszo­
wego w br. niezbędne jest 
podjęcie energicznych kroków 
zmierzających do pełnego za 
gospodarowania ziemniaków,

Centralna inauguracja 
nowego roku szkolenia partyjnego

| Przemówienie J. Szydlaka w Ulowej laurce

Wczoraj po południu w hucie im. Lenina odbyła się uro­
czystość centralnej inauguracji nowego roku szkolenia par­
tyjnego. Przybyli: zastępca członka Biura Politycznego, se­
kretarz KC PZPR Jan Szydlak oraz kierownik Wydziału 
Propagandy i Agitacji KC PZPR — Tadeusz Wrębiak. U- 
roczystość zagaił I sekretarz KW PZPR w Krakowie — Cze­
sław Domagała, po czym obszerne przemówienie do wykła­
dowców i uczestników szkolenia partyjnego wygłosił Jan 
Szydlak.
Na wstępie Jan Szydlak prze 

kazał z okazji rozpoczęcia no­
wego roku szkolenia partyjne­
go serdeczne pozdrowienia i 
najlepsze życzenia przeszło 70 
tys. wykładowców oraz z górą 
półtoramilionowej rzeszy u- 
czestników zespołów i studiów 
szkolenia partyjnego w całym 
kraju.

Szkolenie stanowi niezmier­
nie ważne ogniwo całej naszej 
pracy ideologicznej — powie­
dział sekretarz KC — jak pod 
kreślą to uchwała V Zjazdu, 
organizujemy je i stale dosko 
nalimy, aby pomagać człon­
kom partii w opanowaniu pod

Dokończenie na str. 2

dwu dni wygłosiła Golda Meir, 
służyły jednemu celowi, a miano­
wicie wprowadzeniu w błąd ame­
rykańskiej opinii publicznej oraz 
przedstawieniu Izraela, jako głów 
nego zwolennika pokoju na Bli­
skim Wschodzie. (PAP)

Wizyta Gromyki 
w Kanadzie

W środę opuścił Nowy 
Jork, udając się z wizytą o- 
ficjalną do Kanady, minister 
spraw zagranicznych ZSRR, 
Andriej Gromyko.

Na lotnisku w Ottawie Gro 
myko stwierdził, że Związek 
Radziecki i Kanada jako kra 
je sąsiadujące ze sobą, które 
często spotykają się z podob­
nymi problemami, mogą w o- 
becnych warunkach wiele u- 
czynić dla uzdrowienia sytu­
acji międzynarodowej. (PAP) 

liści buraczanych, słomy i 
wszelkiego rodzaju produk­
tów ubocznych przemysłu roi 
no-spożywczego. Szczególnego 
znaczenia nabiera konserwa­
cja ziemniaków, głównie przez 
parowanie, kiszenie i susze­
nie. Są w tej dziedzinie duże 
doświadczenia, ale wielu roi 
ników z nich jeszcze nie ko­
rzysta.

Zabiegom bezpośrednim roi 
ników i gospodarstw rolnych 
towarzyszy znaczna pomoc 
państwa. Wyraża się ona w 
zwiększonych przydziałach 
pasz treściwych, bonifikacie 
cen nawozów mineralnych, od

W Poznaniu powstaje 
zespół szkół muzycznych 
Projektowana od lat przy 

ul. Solnej w Poznaniu budowa 
zespołu obiektów dla szkół 
muzycznych stała się wreszcie 
realna. Poznańskie Przedsię­
biorstwo Budownictwa Prze­
mysłowego nr 2 rozpoczęło 
wreszcie tę inwestycję.

W rejonie ul. Solnej staną 
trzy gmachy. Jednym z nich bę 
dzie 4-kondygnacyjny inter­
nat na 220 miejsc. W 3-kon- 
dygnacyjnym budynku szkol­
nym zaprojektowano 24 izby 
lekcyjne, sale specjalne do na 
uki teorii oraz potrzebne pra­
cownie i gabinety, m. in. le­
karski i dentystyczny. W bu­
dynku tym znajdzie się też 
śniadalnia oraz pomieszczenia 
dla organizacji młodzieżo­
wych i sala gimnastyczna. 
Najniższym bedzie budynek 
muzyczny (2-kondygnacyjny). 
Przewidziano w nim pokoje 
m. in. do ćwiczeń, pracownię 
lutniczą, salę kameralną dla 
mniejszych zespołów muzycz­
nych oraz dużą salę na 500 
miejsc. Będzie ona służyła, ja­
ko sala koncertowa oraz do 
projekcji filmów i nagrywań. 
Otrzyma ona pełną klimaty­
zację.

Wszystkie trzy budynki prze 
znaczone są dla uczniów Pod­
stawowej i Średniej Szkoły 
Muzycznej. Głównymi projek­
tantami zespołu obiektów są: 
mgr inż. arch. W. Milewski 
i mgr inż. arch. Z. Skupnie- 
wicz z „Miastoprojektu”. Obec 
nie kończy się opracowywanie 
dokumentacji na budynek mu 
zyczny. Według harmonogra­
mu do jego budowy przystąpi 
się najpóźniej.

Na zdjęciu: makieta zespołu 
szkół muzycznych. Po lewej inter­
nat, za nim znajduje się kotłow­
nia. W środku obiekt szkolny, a 
po prawej widoczny budynek mu 

zyczny.
Fot. — J. Rybak 

roczeniu spłat kredytów itp. 
Władze terenowe wydały sze 
reg zarządzeń zaradczych. 
M. in. zalecono zwiększenie 
areału zasiewów poplonów o- 
zimych, przyspieszenie zbioru 
buraków cukrowych itp.

Środki te i przedsięwzięcia po­
mogą zmniejszyć skutki suszy i 
wykonać zadania planowe. Cho­
dzi tu zwłaszcza o dalszy wzrost 
areału upraw zbożowych i poplo 
nów. W 1970 r. Wielkopolska po 
winna uzyskać plony 4 zbóż w 
wj^sokości 24 q z ha, a ziemnia­
ków — 195 q. W tym celu wieś 
zostanie zaopatrzona w 66 tys. 
ton ziarna kwalifikowanego i 315 
tys. ton nawozów mineralnych. 
Na każdy hektar przypadnie po 
172 kg NPK. Mogą natomiast 
wystąpić kłopoty z sadzeniakami, 
stąd zawczasu trzeba — niezależ­
nie od dostaw z innych woje­
wództw — zgromadzić ich zapas 
z rezerw lokalnych.

Jeśli chodzi o pogłowie byd 
ła, to głównym zadaniem jest 
posiadanie stada 1070 tys. 
sztuk; trzody chlewnej winno 
być w roku przyszłym 1910 
tys. sztuk. Należy utrzymać 
pogłowie owiec, natomiast 
zmniejszyć liczbę koni o po­
nad 8 tys. Niezbędne jest też 
uzyskanie udojów po 2100 1. 
mleka od krowy, średnio bio- 
rąc w województwie.
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Jan Ławniczak
sekretarzem KW PZPR

Jan Ławniczak urodził się 
14 czerwca 1931 roku w ro­
dzinie średniorolnego chłopa 
w Ćmachowie, pow. Szamotu 
ly. Ukończył poznańską Wyż­
szą Szkołę Rolniczą. Od 1948 
roku jest związany- z ruchem 
młodzieżowym (ZMP). Od 
R59 roku jest członkiem.par­
tii. W latach 1955—61 praco­
wał w szkolnictwie rolni­
czym, w charakterze nauczy­
ciela. Od 1961 roku przecho­
dzi do pracy w aparacie par­
tyjnym. pełniąc kolejno fun­
kcje kierownika Powiatowego 
Ośrodka Propagandy Partyj­
nej w Trzciance, sekretarza 
rolnego KP Trzcianka, a od 
końca 1963 roku — I sekreta 
rza KP PZPR w Gostyniu. 
Ławniczak od 1965 roku jest 
członkiem KW PZPR w Poz­
naniu.

Delegacja Ligi Ochrony 
Przyrody u J. Tejchmy

Członek Biura Politycznego 
sekretarz KC PZPR — Józef 
Tejchma przyjął w czwartek 
przedstawicieli Ligi Ochrony 
Przyrody z prezesem Zarządu 
Głównego — Wiesławem Jani­
szewskim.

W czasie spotkania podkre­
ślono wielkie znaczenie gospo­
darcze, kulturalne i wychowa­
wcze działalności Ligi Ochro­
ny Przyrody, skupiającej obe­
cnie 800 tys. członków, wśród 
których znaczną rzeszę stano­
wi młodzież. (PAP)

Prezydent Saragat 
przybył do Belgradu

W czwartek rano przybył 
do Belgradu z pięciodniową 
wizytą oficjalną prezydent 
Włoch, Giuseppe Saragat. Pre 
zydentowi towarzyszy mini­
ster spraw zagranicznych, Al- 
do Moro.

Na lotnisku prezydenta wi­
tał prezydent Jugosławii J. 
Broz Tito i inne osobistości.



Oświadczenie F. Castro
Pomoc krajów 

socjalistycznych dla Kuby
Premier rewolucyjnego rzą­

du Republiki Kuby, Fidel Cas 
tro oświadczył, że pomoc u- 
dzielana Kubie przez państwa 
socjalistyczne odgrywa decy 
dującą rolę w rozwoju gospo 
darczym i obronności kraju. 
„Co byśmy roblili bez ropy 
naftowej i potężnego uzbroje­
nia, którym dysponujemy”? — 
powiedział Castro.

Castro uznał pomoc wojsko 
wą krajów socjalistycznych za 
nieocenioną, szczególnie w 
pierwszym okresie po rewolu 
cji. (PAP)

W Wyższej Szkole Rolniczej

„Gaudeamus" po raz pięćdziesiąty
W 50 rocznicę powołania studiów rolniczo-leśnych w Po­

znaniu odbyła się wczoraj inauguracja roku akademickiego 
1969/70 w Wyższej Szkole Rolniczej.
Uroczystość otworzył rektor 

WSR prof. dr Zbyszko Tuchoł 
ka, witając zaproszonych go­
ści, m. in. kierownika Wydzia 
łu Oświaty i Nauki KW PZPR 
Jana Wojtaszka, wiceprzewod 
niczących Prezydiów WRN — 
Witolda Stefanowskiego i RN 
Poznania — Zbigniewa Rud- 

' nickiego.
Przemówienie rektorskie 

skoncentrowało się na trady­
cjach uczelni, jej warunkach 
pracy, wynikach działalności

dydaktycznej.naukowej
Mówiąc o perspektywach u- 
czelni rektor Tuchołka, nad­
mienił o przewidywanych 
zmianach organizacyjnych w 
kierunku większej integracji 
jednostek tj. łączenia katedr 
w instytuty.

Podziękowanie za dotychcza 
sową działalność uczelni dla 
naszego regionu i życzenia dal 
szej pomyślności złożył w imię 
niu władz wojewódzkich Jan 
Wojtaszek.

Wybitni pracownicy nauko­
wi WSR otrzymali nagrody i 
dyplomy Ministra Oświaty i

25 lecie MO i SB

Wysokie odznaczenia
państwowe dla jubilatów

7 października br. mija 25 
rocznica powstania Milicji O- 
bywatelskiej i Służby Bezpie­
czeństwa. Z tej doniosłej oka­
zji Rada Państwa przyznała 
wielu organom i funkcjonariu 
szom wysokie odznaczenia.

Za całokształt osiągnięć w 
okresie ćwierćwiecza PRL Ko 
mendzie Wojewódzkiej MO w 
Lublinie przyznano Krzyż 
Grunwaldu III klasy.

Komendzie Stołecznej MO w 
uznaniu bojowych zasług w 
pierwszych latach utrwalania 
władzy ludowej oraz za osiąg 
nięcia w zabezpieczeniu ładu i 
porządku na terenie miasta — 
przyznano Order Sztandaru 
Pracy II klasy.

Jedynej w kraju szkole ofi­
cerskiej MO w Szczytnie Ra­
da Państwa przyznała Krzyż 
Komnadorski Orderu Odrodzę 
nia Polski.

4 i 5 października br. odbę­
dą się w Lublinie, Warszawie 
i Olsztynie uroczystości zwią­
zane z dekoracją jubilatów.

PAP
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ooracowah lerzy Walasek.

Wypadek pod £owiezQm

Szkolnictwa Wyższego. Lau­
reatami nagród I stopnia zo­
stali profesorowie — Felicjan 
Dembiński i Wincenty Pezac- 
ki.

Podniosłym momentem uro­
czystości było nadanie godno­
ści doktorów honoris causa 
nauk rolniczych profesorom: 
dr. Kazimierzowi Boratyńskie 
mu z wrocławskiej WZR i dr. 
Eugeniuszowi Pijanowskiemu 
z warszawskiej SGGW. Wygło 
sili oni wykłady inauguracyj­
ne na temat zastosowania mi­
kroelementów w rolnictwie i 
o perspektywach wyżywienio­
wych ludzkości w roku 2000.

Immatrykulacja nowo przy­
jętych studentów, ślubowa­
nie i odśpiewanie tradycyjne­
go „Gaudeamus” zakończyły 
uroczystość, (emp)

Delegacja z NRF 
w Związku Radzieckim
Przewodniczący Rady Naro­

dowości Rady Najwyższej 
ZSRR, J. Paleckis przyjął w 
czwartek na Kremlu delega­
cję Stowarzyszenia na rzecz 
Rozwoju Stosunków między 
NRF a Związkiem Radzieckim.

PAP

Z plenum KW PZPR
Dokończenie ze str. 1

Problemem do szybkiego roz 
wiązania jest baza magazyno­
wa i skupowa. Brak odpowied 
nich pomieszczeń i środków 
transportu, punktów przyjęć 
żywca czy zboża — powoduje 
straty materialne i straty cza 
su rolników. Dla sprawnego 
gospodarowania niezbędne jest 
też dalsze doskonalenie usług 
produkcyjnych dla rolnictwa. 
Chodzi tu zarówno o mechani 
zację prac, jak i o organizację 
usług, w szczególności świad­
czonych przez kółka rolnicze. 
Należy także rozszerzać dobre 
doświadczenia gostyńskie w 
zakresie transportu i odbioru 
płodów rolnych wprost z za­
gród chłopskich.

Następnie sekretarz Furgał 
omówił zadania wynikające z 
planu inwestycji, którym trze­
ba zapewnić warunki pełnej 
realizacji. Główne kierunki in 
westowania w przyszłym ro­
ku, to melioracje kosztem 342 
min zł., budownictwo ogólne 
— w wysokości 826 min zł. 
elektryfikacja — 173 min zł i
mechanizacja 64 min zł.
Rzecz teraz w tym, aby w o- 
fensywnym działaniu doprowa 
dzić do koncentracji robót i 
skrócenia cyklów budowy.

Następna sprawa to zagospoda­
rowanie gruntów PFZ, czemu to­
warzyszyć powinny prace koma- 
sacyjne. Jednakże proces zagospo 
darowywania 
iść szybciej.

gruntów powinien

W realizacji 
dań dużą rolę

tych trudnych za- 
do odegrania mają

— służba rolna i komitety oraz 
organizacje partyjne naszego wo 
jewództwa.

W dyskusji sekretarze Ko­
mitetów Powiatowych i aktyw 
partyjny omawiali sytuację w 
poszczególnych rejonach woje 
wództwa. Podkreślano, że po­
stawa rolników wobec pow­
stałych kłopotów jest bardzo 
ęzynna. Wszędzie, dostrzega 
się dużą troskę, zwłaszcza o 
stada zwierząt hodowlanych.

1 bm. na szosie pod Łowiczem 
leżały jeszcze w ciągu godzin 
rannych dwa rozbite samochody, 
które zderzyły się tu w nocy. Kie 
rowca Wartburga przy wyprzedza 
niu furmanki nie zauważył wi­
docznie nadjeżdżającego z prze 
ciwnej strony „Żubra”. Nastąpiła 
kraksa, w wyniku której ranni zo 
stali pasażerowie wozu osobowe 
go, a obydwa pojazdy poważnie 
uszkodzone. Na zdjęciu: 
chody po wypadku pod 
czem.

samo- 
Łowi-

CAF

Nowe liceum 
medyczne w Koninie

Wczoraj w Koninie przekazano 
do użytku jedną z największych 
i najnowocześniejszych szkół me 
dycznych pielęgniarstwa w kra­
ju.

Liceum dysponuje 9 izbami lek 
cyjnymi, z których trzy są świet 
nie wyposażonymi tzw. salami 
demonstracyjnymi. Będzie się w 
nich prowadzić praktyczne zaję­
cia, z zakresu wszystkich czynno 
ści, jakie powinna posiąść dyplo­
mowana pielęgniarka zanim roz- 
pocznie pracę w szpitalnictwie, 
lub lecznictwie otwartym. Jest 
tam ponadto piękna sala gimna­
styczna, świetlica, stołówka, po­
koje klubowe itp. Większość tzw. 
klasopracowni została doskonale 
wyposażona jak np. pracow­
nie biologiczna i fizyko-chemicz­
na.

W nowo otwartej szkole zajęcia 
lekcyjne trwają już od 8 wrześ­
nia br. Naukę pobiera tu 160 
dziewcząt 1 5 chłopców. (Zet)

Wprawdzie plony zbóż, okopo 
wych i siana w różnych stre­
fach Wielkopolski przedstawia 
ją się odmiennie, ale raczej 
nie ma obawy o spadek pogło 
wia trzody czy bydła. Okazu­
je się przy tym, że tam gdzie 
rolnicy zawczasu przygotowa­
li się do pokonania skutków 
suszy, tam większych kłopo­
tów z paszami nie powinno 
być.

Znacznie mniejsze trudności 
odczuwają gospodarze i gospo 
darstwa rolne zapobiegliwe, 
dobrze kierowane. Obecnie, 
dzięki intensywnej pracy służ 

czyni sięby rolnej na wsi,
przygotowania do gromadze­
nia pasz z jesiennych zbiorów: 
ziemniaków, liści buracza­
nych, wytłoków, słomy itp. 
Szczególnie wiele uwagi po­
święca się parowaniu ziemnia 
ków, jako metodzie jednej z 
najlepszych. Prowadzone są i 
będą — pokazy różnych me­
tod przechowywania pasz, wie 
le uwagi poświęca się popula 
ryzacji przygotowania pasz ze 
słomy.

Niemal wszędzie zostały spo 
rządzone bilanse potrzeb i za­
sobów paszowych oraz progra 
my ewentualnej pomocy rol­
nikom. Odnosi się to do posz­
czególnych wsi, gromad i po­
wiatów.

W dyskusji zabrali głos: Ste 
fan Urbaniak, Stanisław Ku­
lesza, Henryk Darcz, Jerzy 
Górny, Józef Cichowlas, Jan 
Baier, Jan Mikołajczak, Kon- 
r/d Purgiel, Jerzy Wojtecki, 
Zdzisław Sikorski, Kazimierz 
Grzesiak, Eugeniusz Markie­
wicz i Jan Ławniczak.

Na zakończenie dyskusji wy 
stąpił również minister M. Ja 
gielski. Podkreślił on znacze­
nie obrad plenarnych, zwłasz­
cza że obecna sytuacja w roi 
nictwie ma zasadniczy wpływ 
na całą gospodarkę naszego 
kraju. Minister zaznaczył 
przy tym, że jest to sytuacja

Blisko 39 tys. żołnierzy 
USA zginęło w Wietnamie
Amerykański rzecznik woj­

skowy ogłosił w czwartek w
Sajgonie 
stratach 
tygodniu 
niowym 
Rzecznik

kolejny komunikat o 
poniesionych w ub. 
w Wietnamie Połud 
przez wojska USA.

odął, że w okresie 
tym zginęło 95 wojskowych 
USA, a 1315 zostało rannych.

Tym samym — według ofi­
cjalnych danych — liczba za­
bitych żołnierzy amerykań­
skich w wojnie wietnamskiej 
wynosi 38.823, liczba rannych 
zaś wzrosła do 253.374. Ponad­
to na liście zaginionych lub 
wziętych do niewoli znajdują 
się nazwiska 1331 Ameryka­
nów.

Znacznie wyższe były w ub. 
tygodniu straty wojsk sajgoń- 
skich. W tym okresie poniosło 
śmierć 308 żołnierzy reżimo­
wych, a 986 zostało rannych.

PAP

Olof Palmę za tydzień 
premierem Szwecji

W środę obradujący w
Sztokholmie kongres szwedz­
kich socjaldemokratów wy­
brał jednogłośnie nowego prze 
wodniczącego partii. Został 
nim, zgodnie z przewidywania 
mi, 42-letni prawnik, obecny 
minister oświaty — Olof Pal­
mę. W związku z tym, że w 
Szwecji przywódca partii rzą­
dzącej zostaje automatycznie 
premierem, Olof Palmę obej­
mie w przyszłym tygodniu 
również i to stanowisko.

PAP

Problem porywania 
samolotów na porządku 

obrad sesji ONZ?
W środę wieczorem delegaci s

krajów postanowili zwrócić się do 
sesji Zgromadzenia Ogólnego NZ 
z wnioskiem o przedyskutowanie 
sprawy uprowadzania samolotów. 
Argentyna, Ekwador, Dominika­
na, Kanada, Belgia, Holandia, 
Luksemburg i Madagaskar mają 
zaproponować sekretarzowi gene­
ralnemu ONZ wpisanie na porzą­
dek dzienny 2i sesji punktu po. 
„piractwo powiętrzne”, (PAP)

trudna, ale w żadnym przy­
padku katastrofalna i nie ma 
powodów do pesymistycznych 
ocen. Kłopoty rolnictwa do­
strzegamy obecnie tym wyraź 
niej, że dwa poprzednie lata 
charakteryzowały się bardzo 
dobrymi rezultatami 
darki rolnej.

Państwo przyszło z 
rolnicy wielkopolscy 

gOSpO-

pomocą., 
otrzyma

ją także znaczne dostawy pasz 
treściwych i innych. Państwo 
też oczekuje, że województwo 
poznańskie dotrzyma kroku 
aktualnym potrzebom i wypeł 
ni stawiane mu zadania. Plan 
skupu i dostaw 
być wykonany, 
obowiązki stawia 

zbóż musi 
Takie same 
gospodarka

narodowa, gdy chodzi o reali­
zację dostaw ziemniaków. 
Plan skupu ziemniaków zo­
stał dla Wielkopolski odpo­
wiednio obniżony, a zatem 
również musi być w pełni zre 
alizculany. Tylko wypełnienie 
wszystkich zobowiązań piano 
wych wobec państwa 
wi mu świadczenie 
rolnikom.

Minister powiedział 
w żadnym przypadku 

umożli- 
pomocy

też, że 
nie wol

no dopuścić do spadku pogło­
wia bydła i trzody chlewnej. 
Utrzymanie tego pogłowia na 
poziomie stanu roku bieżące­
go jest zadaniem podstawo­
wym rolników.

Omawiając sprawy realiza­
cji inwestycji M. Jagielski 
podkreślił, że trzeba poświęcić 
temu więcej troski. Prace bu­
dowlane i melioracyjne nie 
przeprowadzone w czasie mo­
gą mieć wpływ na rezultaty 
pracy rolnictwa w roku przy­
szłym i w następnych latach.

Przedsięwzięte środki ekono
miczne i organizacyjne
doi 
ws1

atmosfera na 
inspiratorska

oraz 
wsi, 
rolą 

orga-partii, oddziaływaniem
nizacji partyjnych powinny 
przyczynić się do przezwycię­
żenia trudności i stworzenia 
dobrych warunków startu dp 
nowej 5-latki.

Dyskusję zamknął I sekre-

Przemówienie J. Szydlaka
na inauguracji szkolenia partyjnego

Dokończenie ze str. 1 
staw wiedzy marksistowskiej, 
gruntownie zapoznać ich z za­
łożeniami polityki partii oraz 
ułatwić samodzielną ocenę zja 
wisk, wydarzeń politycznych i 
społecznych.

Wraz ze wzrostem dojrzało­
ści politycznej szeregów partyj 
nych wzmaga się zainteresowa 
nie teorią marksistowsko-leni 
nowską — jako najważniejszy 
mi źródłami inspiracji ideowo- 
politycznej, niezbędną pod­
stawą partyjnej oceny wyda­
rzeń i prawidłowego, świado­
mego działania. Pragniemy le 
piej niż dotychczas zaspokajać 
to zainteresowanie partii i spo 
łeczeństwa.

Stwierdzając, że znajomość mar 
ksizmu-leninizmu jest kluczem 
do zrozumienia współczesnych zja 
wisk, mówca przypomniał, że prze 
ciwnicy marksizmu-leninizmu wie 
lokrotnie zapowiadali jego 
zmierzch twierdzili, że rzekomo 
przeżyły się jego podstawowe 
prawdy, że przestało zwłaszcza 
być aktualne marksistowskie uję 
cie zagadnień walki klasowej. 
Tym wymowniejsze jest — oświad 
czył J. Szydlak — że przeciwko 
tej, odchodzącej rzekomo w prze 
szłość teorii, imperializm kieruje 
i nasila ataki rozbudowanego apa 
ratu propagandowego, że do wal­
ki z teorią i praktyką socjalizmu 
mobilizuje wszystkie środki dy­
wersji ideologicznej, popierając 
wszelkie ataki na marksizm-leni 
nizm podejmowane z pozycji rewi 
zjonistycznych, oportunistycznych 
czy nacjonalistycznych. Ten skon 
centrowany atak klasowych prze­
ciwników socjalizmu — przeciwni 
ków Polski, która z socjalizmem 
związała na zawsze swój los i 
przyszłość — nie jest w stanie 
podważyć marksizmu. Najdonioś­
lejszych dowodów jego niespoży­
tej aktualności dostarcza codzien­
ny trud budownictwa socjalistycz 
nego, w którym uczestniczy z gó­
rą miliard ludzi, czyli trzecia 
część ludzkości. Świadczy o niej 
stały wzrost czterdziestomiliono- 
wego ruchu komunistycznego i ro 
botniczego oraz walka mas ludo­
wych na wszystkich kontvnentach 
o wolność, pokój i socjalizm prze 
ciwko imperialistycznej polityce 
ucisku narodowego i wyzysku spo 
łecznego, agresji i przemocy.

Wobec wzrostu potęgi syste­
mu socjalisty."- o — powie­
dział J. Szydła . - kapitalizm 
nie może liczyć na powodzenie 

tarz KW Kazimierz Barcików 
ski poświęcając swoje wystą­
pienie niektórym zadaniem 
rolnictwa. ' 1. in. mówił o ko­
nieczności zabezpieczenia bazy 
paszowej, podkreślając, że w 
tej dziedzinie trzeba zrobić 
wszystko, co tylko jest moż­
liwe do zrobienia. Muszą też 
być przygotowane środki dla 
etanowego i racjonalnego go­
spodarowania w roku przy­
szłym. Niezbędne jest też u- 
trzymanie takiej struktury sta 
da hodowlanego, aby mogło 
ono być rozbudowane w chwi­
li poprawy sytuacji paszowej. 
W związku z tym winny być 
opracowane wiejskie i gro­
madzkie plany produkcji ma­
teriału hodowlanego.

Obecna sytuacja wymaga 
szczególnie wnikliwego i su­
miennego podejścia ludzi, któ 
rzy pracują dla rolnictwa. Do 
tychczasowa praca aktywu 
partyjnego i służby rolnej za 
sługuje na pełne uznanie. Du 
żym zaangażowaniem wykazu 
ją się Komitety Gromadzkie i 
wiejski aktyw partyjny, co w 
sposób zasadniczy oddziaływa 
na rezultaty zwalczania skut­
ków suszy i co ostatecznie zde 
cyduje o powodzeniu podejmo 
wanych przedsięwzięć.

W drugiej części obrad Ple 
num I sekretarz KW przedsta 
wił wniosek Egzekutywy KW 
o zwolnienie Stanisława Fur- 
gała z obowiązków sekretarza 
KW. S. Furgał zasłużony wie 
loletni działacz partyjny, jako 
poseł na Sejm PRL przecho­
dzi do pracy w wojewódzkim 
zespole poselskim, gdzie bę­
dzie piastował stanowisko se­
kretarza. Jednocześnie S. Fur 
gał będzie nadal członkiem 
Egzekutywy KW. Plenum 
wniosek przyjęło ę na sekreta 
rza KW wybrało ^ana Ławni 
czaka — dotychczasowego I 
sekretarza Komitatu Powiato 
wego w Gostyniu. (Życiorys 
i zdjęcie J. Ławniczaka za­
mieszczamy na str. 1).
' Na zakończenie Plenum do 
konało wyboru Komitetu d/d 
Rolnictwa oraz Biura tegoż 
Komitetu, (zm) 

frontalnego ataku na obóz so­
cjalistyczny. Toteż szuka swej 
szansy w montowaniu ofensy­
wy na płaszczyźnie ideologicz­
nej, wielkim nakładem sił i 
kosztów prowadząc przeciw 
krajom socjalistycznym szero­
ką dywersyjną akcję propa­
gandową. Tym większego zna­
czenia nabiera umiejętność de 
maskowania skrzętnie ukrywa 
nych celów wrogiej dywersji, 
przeciwstawiania pseudoargu- 
mentom przeciwnika naszych 
socjalistycznych, patriotycz­
nych racji, naszego nieodpar­
tego argumentu, którym jest 
prawda o kraju, obozie socjali 
stycznym i całokształcie współ 
czesnego świata.

Doniosłość ofensywnej i rze­
telnej, wolnej od powierz­
chowności, sztampy, pustej 
frazeologii, dostosowanej do 
potrzeb i zainteresowań mas — 
działalności ideowo-politycz- 
nej wynika zarazem ze złożo­
ności procesu kształtowania się 
socjalistycznej świadomości 
społeczeństwa.

Wskazując, że nawarstwie­
nia dawnej świadomości, daw 
nych sposobów myślenia i wy 
nikającego z nich egoistyczne­
go, partykularnego stosunku 
do interesu społecznego, są 
jeszcze w niektórych kręgach 
społecznych dość żywe. Mów­
ca zaznaczył, że należy czynić 
wszystko, aby te opóźnienia 
likwidować, a procesy przebu 
dowy świadomości i intensyw 
nie kształtować i przyspieszać.

W ciągu 25 lat Polski Ludo­
wej — kontynuował J. Szy­
dlak dokonały się w postawie 
narodu olbrzymie i nieodwra­
calne przemiany. Przeobraże­
nia socjalistyczne zmiotły z po 
wierzchni życia publicznego 
partie reakcyjne, usunęły z 
życia społecznego szczególnie 
zainteresowane w utrwaleniu 
wstecznych poglądów , klasy 
obszarników i kapitalistów, o- 
graniczyły wpływy tak liczne 
go ongiś drobnomieszczań­
stwa. Przeobrażenie struktury 
klasowej narodu nie prowadzi 
jednak automatycznie do znik 
nięcia wstecznych poglądów i 
sposobów myślenia.

Sekretarz KC stwierdził następ 
nie, że o powodzeniu • wsaelkiej 
pracy polityczno-propagandowej, 
iócowo-wychowawczej, o efekty w 
ności partyjnego oddziaływania, 
decyduje przemyślana strategia, 
zakładająca koncentrację wysił­
ków na trudnych zadaniach, pro­
blemach kontrowersyjnych i 
wciąż jeszcze spornych w spo­
łecznej świadomości. Wykładow­
ca spełni swą rolę, jeśli potrafi 
wydać walkę wahaniom i wątpli 
wościom, przekonywająco odpo­
wiedzieć na pytania, nie pozosta 
wiając obcych koncepcji i wro 
gich poglądów bez odpowiedzi.

Współczesny marksizm-le- 
ninizm to suma zasadniczych, 
po stokroć potwierdzonych w 
życiu założeń naszej teorii, 
stale wzbogacana o nowe do 
świadczenie ruchu rewolucyj­
nego. Najpiękniejszym, mobili 
zującym przykładem prawdzi 
wego nowatorstwa, a zarazem 
niezachwianej wierności zasa 
dom pozostaje działalność 
Włodzimierza Lenina — naj­
większego marksisty współ­
czesnej epoki, którego setną 
rocznicę urodzin uroczyście 
obchodzić będziemy wraz z in 
nymi partiami międzynarodo­
wego ruchu komunistycznego i 
robotniczego, z całą postępo­
wa ludzkością.

Stwierdzając źe, mamy w 
Polsce szczególne powody, aby 
nawiązywać do dzieła Leni­
na, którego stanowisko na­
cechowane było głębokim zro 
zumieniem i sympatią wobec 
wyzwoleńczych aspiracji Pola 
ków — J. Szydlak podkreślił 
ogromną wagę, jaką ma u- 
powszechnienie wśród najszer 
szych mas, a zwłaszcza mło­
dych, wkraczających w życie 
pokoleń, wiedzy o wkładzie Le 
nina i wpływie jego idei na 
rozwój polskiej myśli rewolu­
cyjnej, na odzyskanie przez 
naród polski prawa do nie­
podległego bytu i naszą zwy 
cięską walkę o Polskę wolną, 
ludową, socjalistyczną.

W nowym roku szkolenio­
wym — powiedział sekretarz 
KC — pragniemy w naszej 
dwumilionowej partii wydat­
nie powiększyć potencjał wie 
dzy marksistowsko-leninow­
skiej. Będzie to najlepsza for 
ma uczczenia 100-lecia uro­
dzin tego wielkiego rewolucjo 
nisty.

W kolejnym fragmencie swego 
wystąpienia J. Szydlak z nacis­
kiem podkreślił potrzebę upow­
szechniania wiedzy ekonomicz­
nej, niezbędnej w realizacji 
uchwał V Zjazdu partii i II Ple­
num KC. (PAP)

2 GŁO« WIELKOPOLSKI AR.
S X 1969 Nr 235 (7970)



NASZE ROZMOWY

Milicjant 
działaczem społecznym
1/ apitan Alicja Kostrzewska 
■ ' jest jedyną w Polsce kobie 

tą, która pełni funkcję komendan 
ta powiatowego MO. Jak do te­
go doszło? Po studiach na Wy­
dziale Prawa UAM w Poznaniu 
wstąpiła w szeregi milicji. W 1961 
roku ukończyła Szkołę Oficerską 
MO w Szczytnie. Była kierownicz 
kq referatu dochodzeniowego KP 
MO we Wrześni, z kolei zastęp­
czynią komendanta powiatowego 
MO w Słupcy, a w maju br. ob­
jęła stanowisko komendanta po­
wiatowego we Wrześni. Kpt. Ali­
cja Kostrzewska była członkiem 
delegacji MSW, która w związku 
z 25-leciem MO i SB, 29 wrześ­
nia br. została przyjęta przez I se 
kretarza KC PZPR Władysława 
Gomułkę.

— Na naszych łamach niedaw 
no publikowaliśmy rozmowę ze 
Stanisławem Wawrzyniakiem 
(został milicjantem kiedy trwa­
ły jeszcze walki o poznańską 
Cytadelę), który mówił o boha 
terstwie i ofiarności funkcjo­
nariuszy tworzonego od pod­
staw’ aparatu MO. O przyjęciu 
do Milicji decydowały wów­
czas nie kwalifikacje zawodowe, 
lecz postawa ideowa...
— Sporo jest w organach 

MO naszego powiatu takich 
funkcjonariuszy, którzy wal­
czyli o umocnienie władzy lu 
dowej. Bardzo cenię ich za­
pał, żarliwość, wytrwałość. 
Są to cechy osobowe stano­
wiące nadal aktualny wzo­
rzec ideowo-wychowawczy 
funkcjonariusza MO. Współ­
czesny milicjant powinien być 
człowiekiem także o takiej po 
stawie ideowej i równocze­
śnie o wysokich kwalifika­
cjach zawodowych. Stąd też 
zasada: dzielnicowym, inspek 
torem czy referentem MO mo 
że zostać tylko ten, kto ma 
wykształcenie co najmniej 
średnie i ukończył milicyjną 
szkołę podoficerską. Inaczej 
trudno byłoby sprostać stale 
rosnącym wymaganiom spo­
łeczeństwa.

— Do czego, najogólniej rzecz 
biorąc, sprowadzają się te wy- 
mągania? .^ .,,.. .. .... .....
— Do sprawnego ścigania 

przestępstw i wszechstronne­
go zapobiegania im. Chodzi 
przy tym o to. by w trakcie

funkcjonariuszy. Skarg takich 
jest mało i najczęściej są one 
nieuzasadnione. Źródłem tego 
zjawiska jest nieświadomość 
prawna społeczeństwa. Po pro 
stu nie wszyscy orientują się, 
że przepisy nakazują czynić 
właśnie tak jak zrobił to funk 
cjonariusz. Uważam przy tym, 
że umiejętność rozmawiania z 
ludźmi, takt, uprzejmość — 
słowem: kultura postępowa­
nia funkcjonariusza ma szcze

Kpt. Alicja Kostrzewska: „... kul­
tura postępowania funkcjonariu­
sza ma szczególne znaczenie dla • 
uzyskania kredytu społecznegof" 

zaufania..."
Fot. — K. Przychodzki

warunki do nauki i wypoezyn 
ku. Działalność społeczna naj 
lepiej umożliwia poznanie pro 
blemów obywateli, ich trosk, 
i kłopotów, a jednocześnie u- 
łatwia samokrytyczną ocenę 
własnej pracy zawodowej. Po 
stawa funkcjonariusza-spo 
łecznika jest już zjawiskiem 
dość częstym. Myślę o tych 
milicjantach wrzesińskich, któ 
rzy przodując w służbie jedno 
cześnie angażują się w dzia­
łalność partyjną, pracę rad 
narodowych i różnych organi 
zacji społecznych.

— Czy wzrost wymagań wo­
bec funkcjonariuszy wpłynął na 
bardziej operatywne ściganie 
przestępstw i zapobieganie im?

— Przykładowo: jeszcze do 
niedawna sporo było w powie 
cie wrzesińskim napadów ra­
bunkowych, których ofiarami 
padały z reguły osoby w sta­
nie nietrzeźwym. W bieżącym 
roku zanotowano tylko dwa 
takie rozboje, przy czym ich 
sprawcy zostali ujęci. Skąd 
taka zmiana? Dzięki zastoso­
waniu różnorodnych środków, 
między innymi takich jak 
wzmożona działalność patrolo 
wa. zatrzymywanie pijanych 
— potencjalnych ofiar napa­
dów rabunkowych, kontrola 
przestrzegania przepisów usta 
wy antyalkoholowej, ostrze­
gawcze rozmowy z poszczegól 
nymi obywatelami, spotkania 
funkcjonariuszy ze społeczeń 
stwem. Starano się przy tym 
tego rodzaju działania prowa 
dzić nie na zasadach akcji 
lecz systematycznie, nie szczę 
dząc sił i czasu.

Rozmawiał:
MICHAŁ ŁUCZAK

Saab 99

dokonywania określonych
czynności milicjant, nie był o- 
schłym urzędnikiem, lecz u- 
dzielał wyjaśnień, tłumaczył 
sens przepisów, pouczał. Wy­
móg taki wynika ze skarg 
składanych na postępowanie

gólne znaczenie dla uzyska­
nia kredytu społecznego zau­
fania.

— Na czym powinna polegać 
więź MO ze społeczeństwem? 
— Na codziennych i syste­

matycznych kontaktach. Na 
każdym poważniejszym zebra 
niu organizowanym przez za­
kład pracy, organizację mło­
dzieżową czy samorząd miesz 
kańców, kiedy omawia się pro 
bierny związane z bezpieczeń 
stwem i porządkiem publicz­
nym, powinien być reprezen­
tant MO, który by informo­
wał o jej pracy, poddawał 
pod dyskusje określone spra­
wy przyjmował postulaty, na 
wiązywał współpracę ze spo­
łeczeństwem. Tak doszło we 
Wrześni do przeprowadzenia 
(przez MO. ORMO i nauczy­
cieli) kontroli zachowywania 
się nieletnich, by sprawdzić, 
czy młodzież ma odpowiednie

- szwedzka rewelacja
Dużym zainteresowaniem i do 

skonałymi recenzjami cieszy się 
nowy model szwedzkiego „Saaba 
— 99”. Samochód wyposażony zo 
stal w silnik o mocy ok. 80 KM, 
posiada napęd na przednie kola 
i czterobiegową, mechaniczną 
skrzynię biegów, całkowicie zsyn 
chronizowaną. Kola przednie są 
zawieszone niezależnie, oś tylna 
jest sztywna.. Układ hamulcowy 
jest dwuobwodowy, wszystkie ko 
ła wyposażone w hamulce tarczo 
we. Nadwozie samonośne 5-oso- 
bowe jest bardzo wygodne i no 
wocześnie zaprojektowane. Bada 
nia drogowe wykazały, że samo­
chód doskonale trzyma się szo­
sy nawet przy maksymalnej szyb 
kości I na śliskich nawierzch­
niach. (PAP)

Islam i polityka
Jest rzeczą zrozumiałą, że przebieg 

i wyniki pierwszej konferencji mu­
zułmańskiej na najwyższym szcze­

blu oceniane były głównie pod kątem ich 
znaczenia politycznego. Impuls dla zgro­
madzenia tego rodzaju dało wydarzenie, 
które stanowi bezpośrednio wynik kon­
fliktu na Bliskim Wschodzie — pożar 
meczetu Al Aksa w Jerozolimie jednego z 
najświętszych miejsc kultu muzułmań­
skiego. Gdyby Izrael nie zagarnął arab­
skiej części Jerozolimy, wówczas w prze­
konaniu całego świata muzułmańskiego 
nie doszłoby do podpalenia meczetu. W 
obliczu tego aktu wszyscy muzułmanie 
poczuli się zagrożeni, a świat islamu u- 
świadomił sobie potrzebę podjęcia próby 
zjednoczenia się.

Przyjrzyjmy się temu światu. Według 
ocen paryskiego „Le Monde” liczba wy­
znawców islamu obliczana jest aktualnie 
na około 400 min. Jest to liczba dyskusyj 
na, według innych źródeł jest ona o wiele 
wyższa. W każdym razie wszyscy są zgod 
ni co do tego, że świat muzułmański mógł 
by być potęgą, gdyby się zjednoczył. Trzy 
mając się obliczeń cytowanego „Le Mon­
de” można stwierdzić, że najwięcej wy­
znawców Allaha żyje w Pakistanie (88 
min na ponad 107 min ludności), w Indo­
nezji (87 min na 115 min), Indiach (50 min 
na 511 min), Turcji (30 min na blisko 34 
min), Iranie (ponad 24 min na ponad 25 
min), Nigerii (24 min na 58,5 min), ZRA 
(23,2 min na ponad 20 min).

Przytaczamy te dane, bo samo wylicze­
nie oddaje istotę problemu. Okazuje się, 
że kraje, które mają największą liczbę 
wyznawców islamu różnią się pod wzglę­
dem ustroju politycznego (ZRA i po­
wiedzmy Turcja): geograficznie (azjatyc­
ka Indonezja i bliskowschodni Iran); o-

graficznym, co ZRA. A przecież zasadni­
cze różnice polityczne między tymi kra­
jami, z których pierwszy utrzymuje na­
dal stosunki dyplomatyczne z Izraelem, 
a drugi znajduje się z nim w bezpośred­
nim konflikcie, są oczywiste. Nie powin­
na to być zresztą dla nas jakaś rewela­
cja. Czy można by dziś mówić o wspól­
nym charakterze, jaki nadaje poszcze­
gólnym krajom europejskim sam fakt, że 
są one uważane za kraje katolickie?

Należy jednak równocześnie pamiętać, 
że w świecie muzułmańskim religia od­
grywać może bardziej aniżeli gdziekol­
wiek rolę jednoczącą. Zauważmy, że więk 
szość państw muzułmańskich to kraje 
tzw. Trzeciego Świata. A więc świata 
eksploatowanego przez rozwinięte pań-

Po konferencji 
muzułmańskiej w Rabacie

rientacji politycznej 
wchodzący w skład 
SEATO Pakistan).

Podziały podobne 
Iran, który jest na

(neutralne Indie i 
wojskowego bloku

można by mnożyć, 
szóstym miejscu w

świecie pod względem liczby wyznawców 
islamu leży w tym samym rejonie goe-

stwa imperialistyczne. To jest bardzo 
istotny wspólny mianownik, który nie 
traci na znaczeniu nawet wówczas, jeśli 
pamiętać o wszystkich różnicach, jakie 
dzielą świat muzułmański.

Nie są to tylko różnice wynikające z 
odmienności ustroju, położenia geograficz 
nego czy politycznej sytuacji. W czasie 
licznych podróży po krajach arabskich 
zetknąłem się z bardzo różną teologiczną 
interpretacją islamu. W Algierii tłuma­
czono mi, że socjalizm arabski czerpie 
swe idee z zasad równości zawartych w 
Koranie. Inaczej interpretowano Koran 
w zachowawczej Arabii Saudyjskiej: tu 
mgliste sformułowania Koranu wykorzy­
stywane były przez siły reakcyjne w celu 
podbudowania konserwatywnej polityki 
autorytetem religii.

Pierwszym niebezpieczeństwem, jakie 
groziło muzułmańskiemu szczytowi była 
groźba, że wobec istniejących różnic nie 
dojdzie on w ogóle do skutku. Tak się nie

Jedną z form polityki dyskryminacyjnej hitlerowskiego okupanta była masowa wysyłka zdolnych do 
pracy Polaków na roboty przymusowe w głąb Rzeszy. Nasze zdjęcie przedstawia grupę kościań­

skich mężczyzn pędzonych na przymusowe roboty.
Fot. archiwum „Głosu’*

W Śmiglu i Kościanie przed 50 lały (2)

LICZY SIĘ KREW DOBRYCH POLAKOW
Prawdopodobnie nigdy 

tak wyraźnie nie pozna 
libyśmy celu, w jakim 

okupacyjne władze hitlerow­
skie powiatu kościańskiego 
przygotowały misterne prowo 
kacje i publicznie mordowały 
polską ludność. Z pomocą przy 
chodzą nam dziś karty przera­
żających dokumentów, pozosta 
wionych przez faszystowską 
administrację, mimo wyraźne 
go auto-nakazu niszczenia w 
czasie ewakuacji wszelkich 
akt.

Aby raz na zawsze i do koń 
ca wyjaśnić sprawę nietążkow 
skiej prowokacji, sięgnijmy 
raz jeszcze do autentycznych 
dokumentów.

Jeden z Polaków, zamordo­
wanych na śmigielskim rynku 
30 września 1939, w czasie I 
wojny światowej służył — jak 
wielu jemu podobnych Wielko 
polan — w wojsku pruskiego 
zaborcy. Tam zaprzyjaźnił się 
z niejakim Gallaschem. Po za 
kończeniu wojaczki, losy obu 
przyjaciół rozeszły się. Jeden 
z nich — Ignacy Cieśla, wrócił 
do rodzinnego Śmigla i tutaj 
dał się poznać jako działacz 
społeczny, czynny w wielu or­
ganizacjach. Drugi — Niemiec 
Gallasch — podjął studia praw 
nicze, ukończył je uzyskując 
tytuł doktora, osiadł w Magdę 
burgu i w krótkim czasie do­
chrapał sie wysokiego stanowi 
ska w hitlerowskim aparacie 
wymiaru sprawiedliwości: był

Ignacego Cieśli, najbliższa ro 
dżina nawiązała z doktorem 
Gallaschem kontakt listowny. 
Nastąpiła wymiana korespon­
dencji między rodziną Cieśli, 
a doktorem Gallaschem, w 
konsekwencji zaś między Gal­
laschem, a burmistrzami Śmi­
gła — Heinrichem Hentschlem 
i później Hansem Vomhofem. 
Oto obszerne fragmenty li­
stów:

7 listopoda 1939 r. Hent- 
schel ze Śmigla do dr. Galla- 
scha w Magdeburgu:

,,(...) Tak sie oto niejedno w ży 
ciu zmienia. Pański towarzysz 
broni był tutaj w Śmiglu wielkim 
nacjonalistą, który podżegał prze 
ciwko Niemcom. Został on 30 
września na rynku w śmigłu — 
jako zadośćuczynienie za zamor­
dowanego Niemca — na mocy pra 
wa wojennego rozstrzelany (...)”.

go dawnego przyjaciela, to jed­
nak prawdopodobnie sprawiedli­
wości stało się zadość. No, a je 
śli chodzi o wyrok, to — jak mi 
się wydaje — nic już chyba nie 
da się zmienić. Jestem zresztą da 
leki od tego, aby wątpić w pra­
worządność i wiem również, że 
rodzina podżegacza musi znosić 
taki los. Mimo tego listy dają 
dużo do myślenia. Czy w go­
rączce tego zatargu nie popełnio 
no pomyłki? (...)”.

10 maja 1940 r. Burmistrz 
Vomhof ze Śmigla do Gal- 
lascha w Magdeburgu:

„(...) Na Pański list z 22 kwiet 
nia wszcząłem badania w Śmiglu,
ponieważ sam 
ledwie przez 
Folak Cieśla

tutaj jestem za-
krótki czas. Otóż, 

został rozstrzelany

radcą 
dium

Po 
skina

prawnym przy prezy- 
policji w Magdeburgu, 
rozstrzelaniu na kościań

Rynku drogomistrza

stało. W stolicy Maroka, Rabacie, spot­
kali się przedstawiciele 26 państw. Oka­
zało się, że konferencja zwołana w opar­
ciu o hasła religijne może stanowić w 
tym wypadku forum dla próby rozwiąza­
nia spraw bardzo przyziemnych.

Jedno jest szczególnie godne podkreś­
lenia. Przed szczytem w Rabacie poja­
wiły się głosy, że emocje wywołane pod­
paleniem meczetu Al Aksa dadzą począ­
tek religijnemu fanatyzmowi. Obawy 
te okazały się bezpodstawne. Nie została 
ogłoszona fanatyczna „djihad”, jak mu­
zułmanie nazywają świętą wojnę prze­
ciwko niewiernym. W rezolucji końcowej 
opowiedziano się za swobodnym dostę­
pem i ochroną wszystkich miejsc święt 
tych w Jerozolimie, a więc nie tylko 
miejsc kultu muzułmańskiego. Nie ma 
również w rezolucji końcowej próby wy­
korzystania uczuć religijnych dla wznie­
cenia szowinizmu wobec Izraela. Jego od­
powiedzialność za podpalenie meczetu Al 
Aksa została przedstawiona w sposób 
obiektywny. Uznano mianowicie zgodnie 
z obiektywnym stanem rzeczy że izrael­
skie akty terroru na zagarniętych obsza­
rach arabskich stworzyły atmosferę sprzy 
jającą wandalizmowi w rodzaju profana­
cji meczetu Al Aksa; stąd zwycięstwo 
postulatu wycofania się okupantów izra­
elskich z okupowanych obszarów arab­
skich, co zgodne jest w pełni z rezolu­
cjami ONZ w tej sprawie.

Postulat ten, podobnie jak poparcie u- 
czestników konferencji dla Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny, jest sukcesem po­
stępowych krajów islamistycznych. Nie­
mniej ważne jest, że odrzucone zostały 
na konferencji w Rabacie koncepcje u- 
tworzenia instytucjonalnego związku 
państw islamistycznych. Od dawna jest 
to koncepcja konserwatystów w świecie 
islamu. Idzie im o to, aby w imię zacho­
wania wspólnoty religijnej radykalne 
kraje zrezygnowały przynajmniej z części 
swych haseł. Kraje te nie uczyniły tego. 
Nie jest wykluczone, że w polemice ze 
swymi partnerami w Rabacie powołały 
się one na świętą księgę Koranu. Bar­
dziej jeszcze niż Biblia jest to księga łas­
kawa dla polityków wszystkich orienta­
cji politycznych...

WŁODZIMIERZ ZR ALEK

15 listopada 1939 r. 
schel ze Śmigla do dr. 
scha w Magdeburgu:

„(...) Na Pańskie pismo 
stopada donoszę, że żona

Hent- 
Galla-

z 9 n- 
Ignace- 
Smiglu

na rynku w Śmiglu jako zakład 
nik. Nie trzeba jednak sądzić, że 
Cieśla był podżegaczem przeciw­
ko Niemcom (porównaj list bur 
mistrza Hentschla z 7 listopada 
1939 r. — przyp. autorów) Przy

go Cieśli żyje jeszcze
W'raz ze swą rodziną. Co sie z ni-
mi i ich majątkiem stanie, nie 
jestem w stanie przewidzieć. Ale 
dobrze im już prawdopodobnie 
nie bedzie (...)”.

11 kwietnia 1940 r. Jadwiga 
Cieśla z wysiedlenia w Tela- 
kach pow. Sokołów Podlaski 
do dr. Gallaschą w Magdebur­
gu:

„(...) W lutym 1939 r. pochowa­
łam mojego ojca,. ? pół roku póż 
niej dowiedziałem się, ku memu 
przerażeniu, że mój kochany mąż 
i ojciec drogich dzieci stracił ży­
cie. 30 września 19x2 r. pojechał 
do Kościana na landrature. 
odebrać wynagrodzenie dla robot 
ników drogowych i w drodze po­
wrotnej został przez policje aresz 
towany. aby w dwie godziny póź 
niej stracić życie. Ogromnie nas 
to wszystkich poruszyło. Wielka i 
ogólna boleść i żałoba. Z kolei
drugie nieszczęście. 9 grudnia
przyszedł rozkaz byśmy sic przy 
gotowali i w ciągu 15 minut opu 
ścili mieszkanie. Byliśmy tak za­
aferowani. że najpotrzebniejszych 
rzeczy nie zabraliśmy. Każdy wy­
szedł z domu tak jak stał. Teraz 
jesteśmy tutaj w wielkiej biedzie. 
Okolica uboga i ogromna droży­
zna. że nic nie można kupić, tyl 
ko trzeba prosić o kawałek Chle­
ba. Znajduje sie tutaj z moimi 
biednymi dziećmi i stara 73-let- 
nią matką, której także grożono 
rozstrzelaniem, gdy nie chciała 
opuścić mieszkania. Jestem bez­
domna i całkiem bezradna. W sza 
lasie przeżyliśmy surową zi­
mę (...).

22 kwietnia 1940 r. dr Gal- 
lasch z Magdeburga do burmi 
strza w Śmiglu;

„(...) W ubiegłym roku udzielił 
mi Pan wywiadu o losie mego 
dawnego przyjaciela broni — Ig­
nacego Cieśli, że mianowicie zo­
stał rozstrzelany jako podże­
gacz przeciwko Niemcom. Choć 
bardzo ubolewam nad losem me­

wyborze bowiem 
chodziło nie tyle 
podżegaczy, lecz 
narodowości. Czyn

rozstrzelanych 
o wyraźnych 

o Polaków z 
(mowa o poża

rze i morderstwie w Nietążkowie 
— przyp. autorów) miał być od 
kupiony nie krwią zbrodniarzy 
lecz krwią dobrych Po­
laków (podkreślenie autorów). 
Z tych to powodów został Cieś­
la rozstrzelany. Jest zrozumiałe, 
żc rodziny rozstrzelanych bez żad 
nego wyjątku wysiedlono. W 
tym przypadku nikt nic nie jest 
w stanie zmienić. Dalsze dysku­
towanie Pańskiego pisma i zaj­
mowanie stanowiska w sprawie 
listów, które zwracam, uważam za 
bezcelowe (...)”.
\A/ sześciu masowych: mor- 
’Y dach popełnionych przez 
hitlerowców na terenie po­
wiatu kościańskiego zginęło 
115 Polaków. Byli to ci, któ­
rzy sami wypisali sobie wyrok 
śmierci, na długo przed wy 
buchem II wojny światowej, 
swym umiłowaniem ojczyzny i 
działalnością w organizacjach 
politycznych, społecznych, ro­
botniczych i kulturalnych. Zgi 
nęli Kościaniacy społecznie 
aktywni w różnym wieku, róż 
nego stanu i pochodzenia. 
Umieszczenie ich na listach 
ludzi, przeznaczonych do li­
kwidacji, było tylko czczą for 
malnością, a śmierć — kon­
sekwencją życia i zapatrywań. 
Odeszli od nas na zawsze, bo 
w ich żyłach płynęła krew do 
brych Polaków-patriotów. Dro 
gomistrz Ignacy Cieśla był 
jednym z wielu.

FELIKS BIŁOŚ 
JERZY ZIELONKA

Prof. G. Castellan 
doktorem honoris causa UAM

Wczoraj w sali Lubrańskie- 
go w Collegium Minus w obec 
ności senatu UAM z prorekto­
rem prof. dr. J. Wikarjakiem 
na czele odbyła się uroczystość 
wręczenia doktoratu honoris 
causa prof. Georges Castellan. 
Jest to 47 z kolei doktorat 
przyznany przez Rektora i Se 
nat Uniwersytetu im. A. Mic 
kiewicza w Poznaniu.

O dorobku naukowym prof. 
G. Castellan mówił promotor
doktoratu 
ski. Prof. 
kładowca 
Poitiers i

prof. dr J. Pajew- 
G. Castellan to wy- 

uniwersytetów w 
Paryżu, wybitny u-

czony i działacz społeczny legi 
tymuje się bogatym dorob­
kiem naukowym. Profesor zaj 
muje się problematyką nie­
miecką z okresu II wojny 
światowej. W pracy „O taj­
nych zbrojeniach III Rzeszy”, 
przedstawił genezę II wojny 
światowej, udowadniając w 
sposób bezsporny, że Niemcy 
rozpętały tę wojnę: wydane

przed 3 miesiącami dzieło „Hi 
storia Republiki Weimar­
skiej” jest syntezą badań nad 
okresem II wojny światowej.

Prof. G. Castellan jest wy­
próbowanym przyjacielem Sło 
wian, a szczególnie Polaków. 
W licznych wykładach, wywia 
dach i publikacjach opowia­
dał się za uznaniem granicy 
na Odrze i Nysie, uznając ją 
za słuszną i sprawiedliwą.

Dziękując za otrzymaną god 
ność prof. G. Castellan wyra­
ził swoje zadowolenie z wy­
różnienia go przez UAM w Po 
znaniu. Zapewnił, że sprawy 
pokoju światowego są mu bar 
dzo bliskie i dalej będzie jego 
orędownikiem.

Wieczorem odbył się odczyt 
prof. G. Castellan nt. „Nowe 
kierunki historiografii francu 
skiej”. (g)
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Naukowy zwiad rewizjonizmu Praca
Stół stylowy, pianino — 
sprzedam. Tel. 327-26.

8517g

Drang nacli Ósten — jest 
autentycznie niemieckim 
pojęciem, nie maskują­

cym zaborczego sensu zjawis 
ka. Określenie Ostforschung 
— dla badań Wschodu euro­
pejskiego, które były i pozo­
stały instrumentem przygoto­
wywania i realizowania kon 
cepcji naporu na kraje wschód 
nio-europejskie — nie jest 
tak brutalnie szczere.

Hakatystyczny rodowód Ost 
forschung oraz nasze doświad 
czenia z hitlerowskimi „ostfor 
scherami” nie pozwalają mieć 
złudzeń co do ideowych sprę 
żyn ich działalności badaw­
czej. Zwłaszcza, że wielu z 
nich sądząc przed trzydziestu 
laty, iż nadszedł kres masko­
wania ich celów wobec 
Wschodu —■ jawnie już anga 
żowało się w dzieło hitlerow­
skiego ludobójstwa lub na­
wet osobiście w nim uczestni 
czyło.

Wspomijmy choćby związa­
nego przed wojną z Pozna­
niem „ostforschera” Kurta 
Luecka. W roku 1939 swoje 
znawstwo naukowego środowi 
ska poznańskiego wykorzystał 
do sporządzenia dla gestapo 
list polskich uczonych; swoje 
zainteresowania stosunkami 
polsko-niemieckimi skierował 
na tory fałszerskiego podbu­
dowywania himmlerowsko- 
greiserowskiej tezy o koniecz 
ności „bezlitosnego rozpra­
wienia się” z narodem pol­
skim „zdyskredytowanym mor 
darni na dziesiątkach tysięcy 
yolksdeutschów”,

Wspomnijmy też innego z 
przedwojennych „ostfersche- 
rów” — Theodora Oberlaen- 
dera. W roku 1941 osobiście 
współuczestniczył w wymordo 
waniu lwowskiego środowis­
ka polskich intelektualistów; 
dziś ponownie (mimo kompro 
mitacji, jaką przyniósł reżimo 
wi Adenauera, kiedy zasiadł 
w fotelu ministra) gra ważną 
rolę w „ostforscherowskim” za 
pleczu polityki wschodniej im 
perializmu zachodnio-niemiec 
kiego. Personalne przykłady 
łączności pomiędzy tradycją 
a teraźniejszością Ostfor­
schung można mnożyć...

Rzecz jednak w tym, że 
wraz z upływem czasu ginie 
powszechność pamięci o Luec 
kach. Zanim jeszcze Kiesin- 
ger ubrał adenauerowską poli 
tykę wschodnią w uśmiech rze 
kornej nowości, już sztab ba­
daczy Wschodu jak najści­
ślej powiązany z rewizjoniz- 
mem zachodnio-niemieckim, 
starał się przedstawiać swoje 
zainteresowania i wysiłki tył 
ko jako dowód „przyjaźni” 
oraz „budownictwa mostów 
przyszłego porozumienia i na

wrotu do dawnego dobrosą­
siedzkiego współżycia”.

Ba, już w roku 1958 (kie­
dy Adenauer demonstracyjnie 
stroił się w płaszcz komtura 
krzyżackiego), koła „ostfor- 
scherskie” beatyfikowały Kur 
ta Luecka (który w 1942 ro­
ku poległ jako SS-man na 
froncie wschodnim, w związ­
ku z czym warszawska ulica 
Koszykowa została przezwa 
na na mocy zarządzenia gu­
bernatora Fischera „Kurt- 
Lueck-Strasse”) na bojowni­
ka przyjaźni niemiecko-pol­
skiej.

Tym bardziej więc dziś, kie 
dy nowa wschodnia polityka 
Bonn uławia „ostforscherom” 
stosowanie kamuflażu, po­
trzebna jest nam dobra zna­
jomość zachodnio-niemieckiej 
nauki, tradycyjnie pozostają­
cej w służbie ekspansji i re­
wizjonizmu.

O randze tego problemu, bę 
dącego przedmiotem wydanej 
ostatnio przez „Interpress” 
książki Józefa Szłapczyńskie- 
go i Tadeusza Walichnowskie 
go*), świadczy zresztą choć­
by zamieszczony tam indeks 
instytucji, tworzących siatkę 
„Ostforschung”, lub zabezpie-

KSIĄŻKA

poczynaniami rewizjonistycz­
nymi: istnienie systemu
państw socjalistycznych.

Cenną też jest aktualizacja 
analizy problemu — prześle 
dzenie, jak to konserwatyzm 
polityczny wielu zachodnionie 
mieckich naukowców okazał 
się złym doradcą politycznym. 
Ich koncepcje polityczne nie 
sprawdziły się w konfrontacji 
z rzeczywistością, w związku 
z czym nastąpiło przymusowe 
dostosowywanie się nauki za 
chodnio-niemieckiej, zaangażo 
wanej w dzieło przygotowywa 
nia rewizji wyników drugiej 
wojny światowej do nowych 
wymogów.

Warto zapamiętać wniosek, 
sformułowany w końcowej par 
tii książki, przydatny jako 
klucz do oceny obecnych, po-i 
wyborczych kontredansów w i 
NRF, które być może, będą ob­
fitowały także w pozy „super­
nowej” polityki wschodniej:

„Samo istnienie organizacji re* 
wizjonistycznych i ich naukowych 
mentorów z Ostforschung jest wy 
mowną ilustracją dwulicowej po­
lityki kolejnych rządów NRF. 
Tym zaś, którzy słysząc słowa o 
dobrej woli (...) mieliby dać się 
zwieść złudnym deklaracjom, na­
leży przypomnieć słowa Laokoona 
na widok konia trojańskiego: Ti 
meo Danaos et dona ferentes (Bo­
ję się Danajów, nawet gdy niosą 
dary).

MACIEJ OLSZEWSKI

czających jego żywotność: bi 
te 8 stron! Rozmiar tego in 
deksu stwarza zarazem porów 
nawczą skalę trudności przed 
stawienia tematu w sposób _ 
pozwalający prześledzić pro­
cesy, zachodzące w tym gąsz­
czu instytucjonalnych powią 
zań.

Wydaje się, że autorska 
symbioza dwóch specjalistów 
okazała się bardzo owocna. ’ 
Józef Szłapczyński (nota be- i 
ne gnieźnianin), specjalista z j 
zakresu naukoznawstwa, już 5 
uprzednio zajmował się pro- y 
blemami nauk politycznych | 
w NRF. Tadeusz Walichnow- J 
ski wzbudził przed dwoma la J 
ty powszechne zainteresowa­
nie swą kapitalną pracą 
„Izrael a NRF”.

Wspólna książka obu auto­
rów — „Nauka w służbie 
ekspansji i rewizjonizmu 
(Ostforschung)”, zasługuje na 
tym większe uznanie, że kre 
śląc panoramę zachodnio-nie- 
mieckich „badań Wschodu” 
(przy tym nie tylko w bar­
wach czarno-białych) uwypu­
klając ich polski (czy też głów 
nie antypolski) aspekt, bynaj 
mniej nie ograniczyli się do 
niego. Pokazując, iż nasz kraj 
nie jest ani jedynym, ani głów 
nym przedmiotem naukowego j 
zwiadu rewizjonizmu, zwraca 
ją zarazem uwagę na nasz de 
cydujący atut obronny przed

muzyka
Grała Giną Bachauer

W tych dniach gościliśmy w 
naszym mieście pianistkę 
grecką Ginę Bachauer, któ 

pa wystąpiła w auli UAM z osob 
nym recitalem. Zagraniczne re­
cenzje, określające grę tej arty­
stki jako „rewelacyjną” i „feno­
menalną”, nie przesadzają ani 
trochę. Rzadko na estradzie moż 
na spotkać równie silną indywi­
dualność.

G. Bachauer koncertuje na ca­
łym świecie i jest ewenementem 
najsławniejszych estrad. Poznań­
ski program wypełniły tylko czte­
ry, ale odpowiedzialne i wyczer­
pujące utwory. Recital rozpoczęła 
Sonata C-dur (Waldsteinowska) 
Beethovena, podana absolutnie 
w stylu miękkim, nośnym dźwię­
kiem, z akcentami nagłej szorst­
kości (jak trzeba). Przy Adagio 
była głęboka refleksja i spokoj. 
Temat Ronda płynął niby prosta 
piosenka ludowa, przynosząca u- 
kojenie po tragicznych przeży­
ciach obu części poprzednich.

Następną pozycję wieczoru sta 
nowila Sonata h-moll Chopina, 
interpretowana z rozmachem i po 
lotem, choć bez emocjonalnosci 
i jakiegokolwiek przerysowania. 
Bachauer na swój sposób rozu“ 
mie muzykę naszego mistrza. Lek 
ko i zwiewnie zabrzmialo Scher-

zo. A znów Largo miało pełnię 
romantycznego nastroju: utrzyma 
ne było w dyskretnie szeptanym 
piano. Wielką silę ekspresji roz­
winęła pianistka w finale, grając 
ten fragment z wirtuozerią. Rów­
nie frapowały audytorium „Sce­
ny dziecięce” Schumanna, gdzie 
każdy z kolejnych obrazków zo­
stał inaczej odczuty i kunsztow­
nie wymodelowany, ujęty w ja­
kimś bardzo szczerym rozmarze­
niu, choć bez cienia sentymenta­
lizmu. Fortepian rozśpiewał się 
frazami, wyrażającymi tak wiele.

G. Bachauer raz jeszcze popi­
sała się znakomitą techniką w 
„Wariacjach" Brahmsa (na temat 
Paganiniego), przedstawiając z 
najlepszej strony swój pianistycz-’ 
ny warsztat. Słuchając właśnie 
tej kompozycji przypominałem so 
bie Władysława Kędrę i jego po 
znański recital z Brahmsem. Nie 
długo będziemy obchodzić nierw 
sza rocznicę zgonu przedwcześ­
nie zmarłego wirtuoza. Oboje pia 
niści wykazują podobną łatwość 
i swobodę opanowania instrumen 
tu oraz artystyczną wyobraźnię. 
Trzeba nam schylić głowy przed 
sztuką Giny Bachauer, której kon 
cert na długo pozostałe w pa­
mięci melomanów. Saki wypełnio 
na była tylko w połowie. Niechaj 
mocno żałują ci wszyscy, którzy 
nie^ słyszeli.

/ KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

Przyjmę opiekunkę do 
dziecka 3-miesięcznego w 
godzinach przedpołudnio­
wych, na dogodnych wa­
runkach. Tel. 552-84.
______________________ 8809g
Gosposia samodzielna, do 
brze gotująca, na stałe, 
lub dochodząca, potrzeb­
na. Zgłoszenia: Skleo 
Elektryczny, Roosevelta 
12. 10090g

Gosposia, względnie po­
moc domowa, potrzebna. 
Tel. 464-57. Szpitalna 14 
m. 6.9571g

. Sprzedam MZ 350. Gór- 
czyn, Kordeckiego 42.

_______ 8S58g
Jadalnię dębową (bufet, 
kredens, owalny duży 
stół. 8'krzeseł ze skórą) 
— sprzeda J. Kempiński, 
Ostrów Wlkp., Konopnic-
kiej 5 m. 4. 8659g
Fermę tchórzofretek, lub
pojedyńczo sprzedam.
Mieczysław Mruczyk, Mo 
sina, Wiosny Ludów 11.

8664g
Wózek dziecięcy nowo­
czesny, sprzedam. Modra

Sprzedam Skodę 1102. Ce 
na 10 tys. zŁ Poznań, ul. 
Konopnickiej 9 m. 4, Jan
Bukiewicz. 8467g
Sprzedam Warszawę M-20. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8459g.
Sprzedam samochód mar 
ki Trabant 600. Swarzędz, 
ui. Wiikońskich 33 . 9889g
Sprzedam Opel - Rekord 
rok 1960. Poznań, Dąbrów
skiego 320a. 8858g

Samotną, umiejącą goto­
wać jako pomoc, przyj­
mę. Warszawa, Smocza 20 
m. 33, Miączyńska.

K7277
Przyjmę ucznia. Pracow­
nia Tapicerska, Dąbrow- 
skiego 24. 8672g
Cholewkarz samodzielny 
— 18 lat praktyki, szuka 
pracy. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 8708g
Oddam sprzątanie miesz­
kania przy ul. Jeżyckiej. 
Oferty „Prasa”, Grun- 
waldzka 19 dla 8713g.
Ogrodnika - kwiaciarza, 
zatrudnię. Jastrzębska — 
Gdynia, Działdowska 58.

K7326
Przyjmę pracę chałupni­
czą — zaraz. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
8790g.
Przyjmę dozorstwo. Wa­
runek mieszkanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8744g.

Niemieckiego, angielskie­
go
metodą. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 8715g

uczę nowoczesną

20 m. 3. 8667g
Psa „dobermana” półto­
rarocznego z rodowodem 
sprzedam. Krosno Odrz., 
Chrobrego 20, telefon 291. 

K7137
Sprzedam — wiolonczelę, 
skrzypce, altówkę, akor­
deon. bandżolę. Telefon
586-15. 8673g
Sprzedam piłę taśmową 
Holz - Her. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
8678g.
Sprzedam wózek głęboki, 
nowoczesny. Dzierżyńskie
go 61 m. 11. 8690g

Sprzedam pianino okazyj 
nie. Osiedle Piastowskie
73 m. 30. 8708g
Sprzedam prasę, wiertar­
kę stojącą, kompresor i 
polerkę, Poznań, Swier- 
czewska 15a (koniec ul.
Opolskiej). 8456g
Sprzedam fortepian — 
Bliithner, ewentualnie za 
mienię na pianino. Zim- 
pel, Śniadeckich 11 m. 6, 
wtorki, piątki, od godz.
16. 8563g
Pianino, płyta metalowa 
— sprzedam, 2.500 zł. Cześ 
nikowska 12 m. 8. 8572g

Mercedes 180 D, rok pro­
dukcji 1961, sprzedam. — 
Swirski, Czarnków, tel. 
226. 605p
Ifa - 8 do remontu, tanio 
sprzedam. Poznań - Po­
dolany, Iwonicka 6.

8709g
Sprzedam Syrenę 101, ce­
na 31.000. Rokietnica, Go-
lęcińska 24. 8782g
Sprzedam Skodę 1200 — 
osobowo - bagażową. Sza­
motuły, ul. Wiśniowa 19. 

8808g

Mieszkanie dwupokojnwe 
spółdzielcze, nowe budów 
nictwo, dobra lokalizacja 
I ptr., zamienię na więk­
sze. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 9247g.
Zamienię mieszkanie 2 - 
pokojowe, spółdzielcze no 
we budownictwo, 46 m!, 
na 3-pokojowe. Warunek 
Stare Miasto. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
9395g.

* Józef Szłapczyński, Tadeusz Wa 
lichnowski, „Nauka w służbie eks 
pansji i rewizjonizmu”, Wydawni­
ctwo „Interpress”, Warszawa 1969, 
s. 218, cena 30 zł.

Pioruny poprawiają 
smak wody |

Już 10 lat w krakowskich 
wodociągach działa — jako 
pierwsza w kraju — stacja 
ozonowania wody, której dzię 
ki temu nie potrzeba chloro­
wać. Obsługujący stację pra­
cownicy mówią, że woda o- 
czyszczana jest przez... pio­
runy i me ma w cym powie­
dzeniu żadnej przesady. Ozon 
powstaje bowiem wskutek 
przepuszczania suchego powie 
trza przez wyładowania elek­
tryczne o napięciu 12 tys. Volt. 
Tak wytworzony ozon kierowa 
ny jest następnie do oczysz­
czania wody z niepotrzebnych 
dodatków i zabrudzeń.

Wieloletnie doświadczenia 
krakowskich wodociągów w o- 
zonowaniu wody pozwalają 
stwierdzić, że jest to obecnie 
najlepszy sposób uzdatniania 
wody dla celów konsumpcyj­
nych. Nasycona ozonem woda 
ma miły smak, mimo że pocho 
dzi ona z nie najbardziej czy­
stej Wisły. Ozon niszczy rów­
nież skutecznie bakterie. Za 
przykładem Krakowa ozono­
wanie wody wprowadzają 
również i inne miasta, m. in. 
Częstochowa, Łódź, Wrocław 
i Szczecin. (PAP).

Kupno 64.

Zbiór polskich znaczków
pocztowych również
niekompletny, kupię. Wia 
domość: W. Swiergiel — 
Poste - Restante. Poznań. 

8719p

Sprzedam pianino zagra­
niczne, czarne, koncerto­
we, płyta metalowa, krzy 
żowe. Poznań, ul. Często 
chowska la m. 7. 8732g
Sprzedam frezownie, szli 
fierki, świder suwany. 
Stolarnia Poznań, Marcin
kowskiego 2. 8772g
Wózki dziecięce, różne 
modele, wielki wybór — 
poleca Brzozowska. Po-

-Zbań. Czerwonej Armii 
nr 10. 6249g

Wózki dziecięce, najnow­
sze modele, poleca Szcze­
pańska. Czerwonej Armii
61. w podwórzu. 6482g
Duży wybór wózków 
dziecięcych poleca Choj­
nacki, Poznań. Zbąszyń- 
ska 12. 832Sg
Wytwórnia wózków dzie­
cięcych poleca najnowsze 
modele. Kwiatowa 12. 
_____  9728g
Sprzedam tarczówke wy- 
równiarkę nową, oraz frę 
zownię i piec parowy sto 
larski. Pniewy, tel. 77.

8343g
Sprzedam taksometr. Wia 
domości: Poznań, Kordec
kiego 25 m. 1. 8499g
Akordeon 96-basowy — 
sprzedam. Jerzego 15 a 
m. 3. tel. 306-32. 8495g
W’óz gospodarski na dwu 
dziestkach. osie do wo­
zów sprzedam. Wykonuję) 
platformy. Warsztat, Po-1 
znań-Rataje, ul. Zamen-t 
hofa 5. 8528gi

Wózek nowoczesny, sprze 
dam. Szamotulska 100 m.

8587g
Sprzedam nożyce rolko­
we do cięcia blachy. Po­
znań. Górecka 82. 8589g
Sprzedam drewno z domu 
mieszkalnego z dachu 8- 
letnie, 9 m szerokie. 6.5 
m długie i piec c. o. 1 
•n’ kamino. Paizert P.
Poznań Podolany, ul.
Strzeszyńska 90. 8612g
Sprzedam pianino koncert
towe i 
76-05-02.

Zamienię 3-pokojowe mie 
szkanie spółdzielcze, no­
we budownictwo 67 m1, 
Wilda, na równorzędne 
Stare Miasto. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
9396g.
Zamienię słoneczne miesz 
kanie 57,7 m1, I ptr., c. o. 
w' centrum Wrocławia, na 
podobne w Poznaniu. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 8764g.

Pani poszukuje niekrępu- 
jącego pokoju na okres 
1 roku w Poznaniu, naj­
chętniej z telefonem. Na 
leżność za okres wynaję­
cia ureguluję z góry. O- 
ferty „Prasa” — Grun- 
waldzka 19 dla 9843g.
Mały pokój z kuchnią — 
samodzielne, parter, front 
zamienię na równorzęd­
ne. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 8466g.
Kwaterunkową kawaler­
kę, nowe budownictwo, 
c. o„ blisko Okrąglaka — 
zamienię na dwupokojo- 
we mieszkanie (najchęt­
niej z c. o.). Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
843 Ig._____________ _
Zamienię pokój z kuch­
nią na 2 pokoje z kuch­
nią. nowe budownictwo. 
Oferty „Prasa”, Grun- 
waldzka 19 dla 8464g.
Małżeństwo z dwojgiem 
dzieci pilnie poszukuje 
pokoju z używaniem ku­
chni. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8439g.
Nauczycielka poszukuje 
pokoju. Chętnie przy star 
szym państwie lub pani. 
Tel. 315-48.8778g
Student IV roku, poszu­
kuje samodzielnego poko 
ju w śródmieściu lub na 
Grunwaldzie. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8416g._____________  
Małżeństwo z dzieckiem, 
poszukuje pustego poko­
ju z używalnością kuch­
ni (mogą być peryferie). 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8397g.
Zamienię mieszkanie 2 
małe pokoje z kuchnią. 
IV ptr., nowe budownic­
two, Grunwald — na 2 po 
koję większe z kuchnią, 
do II ptr.. nowe budow­
nictwo: Jeżyce, śródmie­
ście, Łazarz. Korzystne 
warunki do omówienia. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8547g.
Studentka medycyny, po 
szukuje pokoju, najchęt­
niej w śródmieściu. Ofer 
tv „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 8586g.

Studentka poszukuje na­
tychmiast pokoju z wy­
godami — cena obojętna. 
Welc, Bydgoszcz, 24 Sty­
cznia 3 m. 3, tel. 264-95.

K7275
Bydgoszcz — dwa poko­
je, kuchnia — nowe bu-

biurko. Telefon | downictwo (kwaterunko- 
____________ _ we) — zamienię na rów- 

nio-j norzędne, lub pokój z kuSprzedam okazyjnie pia-! 
nino „Bettinge”. Mosto- j 
wa 5a m. 9. 8637gl

Sprzedam MZ 350. Gór-! 
czyn, Kordeckiego 42. I 
______________________ 8658g i
Przyczepę camping
..Tramp” okazyjnie surze 
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8522g
Sprzedam wycieloną kro­
wę z cielakiem, wolną ort 
gruźlicy, Starołęka, Mini- 
kowo nr 8. 8752g

Sprzedam pianino, meta-; 
Iowa płyta. Oferty „Pra- • 
sa”. Grunwaldzka 19 dla! 
8755g. i

fiprzedam szafę trzy- । 
drzwiową. Tel. 421-28. * |
.

Wagę laboratoryjną do i 
kg — sprzedam. Poznań,
Mylna 26 m. 2. 8791g
Sprzedam nowoczesne — 
eksportowe pianino. — 
Gwardii Ludowej 5 m. 15. 
______ __________ 8806g

Sprzedam wózek dziecię­
cy półgłęboki. Oglądać od
godz. 17—19 —
Slaska 1 m. 2.

Poznań, 
8813g

Stół kreślarski typu Kul- 
man, bibliotekę, tapczan, 
skrzypce — sprzedam. Po 
znań, Mickiewicza 9 m. 6.

8814g

Kilka dni nie opuszczałem swojej kryjówki. Ubranie kuzyna 
zmieniło całkowicie mój zewnętrzny wygląd. Wypocząłem so­
lidnie... oczywiście na tyle, na ile pozwoliły mi na to roztrzę­
sione nerwy i stale napięcie: Niemcy znajdowali się o kilka 
kroków. Byłem tu obcy, a więc podejrzany. Nie posiadam żad­
nych dokumentów prócz dowodu osobistego otrzymanego w 
wiosce nad Wartą. W żadnym wypadku nie mogę się nim 
posługiwać. Trzeźwo oceniając sytuację, w której się znalazłem, 
doszedłem do wniosku, że wsypa to otwarta droga na tam­
ten świat dla mnie i duże nieprzyjemności dla moich dobro­
czyńców. Sumienie nie pozwala mi narażać ich.

Po kilku dniach przyszedł wuj — rzadko do mnie zaglądał, 
zaabsorbowany pracą w restauracji — z gotowym planem: ju­
tro rano ciotka pojedzie furmanką do Poznania. Zawiezie zna­
jomym i rodzinie kilka worków ziemniaków i trochę mąki. Mo­
gę z nią jechać w roli furmana. Tylko u kogo zatrzymam się 
w Poznaniu, bo u rodziców w żadnym wypadku.

Właśnie u kogo? Najlepiej u jednego z wujów, u dentysty 
/ Bańkowskiego. Wprawdzie nie należy on do osób specjalnie 

odważnych, ale innego wyjścia na razie nie ma.
Żegnając się z wujem, nie przypuszczałem, że widzimy się 

po raz ostatni. W kilka czy kilkanaście dni po moim wyjeździe 
został rozstrzelany na rynku, wraz z kilkunastoma innymi miesz­
kańcami miasteczka, za udział w/Powstaniu Wielkopolskim. 
Niemcy absolutnie nie brali pod uwagę, źe był przez cztery 
lata żołnierzem armii niemieckiej w czasie pierwszej wojny 
światowej na froncie zachodnim, że miał stopień wojskowy 
oberfeldfebla, że posiadał kajzerowskie odznaczenia bojowe.

— 51 —

hnią — Poznań. Oferty:
Biuro 
goszcz,

Ogłoszeń Byd-

,239”.
Pomorska 1, pod

K7276
Zamienię mieszkanie dwu 
pokojowe M-4, na trzypo 
kojowe M-4, względnie 
M-5. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8683g
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią i łazienką, w Spół­
dzielni Mieszkaniowej w 
Wągrowcu, na podobne 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
^R5g.

Zamienię mieszkanie 3 - 
pokojowe, nowe budow­
nictwo, na 2-pokojowe w 
centrum. Oferty Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
JSPBg.

-•wupokojowe, kuchnia, 
samodzielne — zamienię 
na dwa mieszkania mniej 
szę samodzielne. Poważ­
ne oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 8719g.
Małżeństwo bezdzietne — 
członkowie spółdzielni — 
wynajmie pokój na rok 
począwszy od 1 stycznia 
1970. Opłata z góry. Tel. 
443-60, od godz. 18.
__________ ___________ 8721 g 
Panienka pracująca — 
wspólnie z bratem, poszu 
kuje dwuosobowego po­
koju. Oferty „Prasa” _  
Grunwaldzka 19 dla 3733g

Młocie małżeństwo, człon 
kowie spółdzielni, poszu­
kuje pokoju nieumeblo- 
wanego. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 8588g
W centrum — 2 duże po­
koje. kuchnią, łazienką, 
samodzielne, zamienię na 
podobne mniejsze z c. o. 
Oferty „Prasa” — Grun- 
waldzka 19 dla 8597g.
Zamienię mieszkanie — 4 
pokoje, kuchnią — kom­
fort, słoneczne, na 3 — 
względnie 2 pokoje, ku­
chnia, komfort i 1 pokój 
oddzielny. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8605g. ______________

Bezdzietne małżeństwo — 
członkowie’"spółdzielni- — 
poszukują pokoju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8608g.
Zamienię 2 pokoje, kuch 
nią, łazienką, c. o., bal­
kon, nowe budownictwo. 
Krotoszyn, na podobne w 
Jarocinie, Ostrowie, Lesz 
nie, Gnieźnie, Poznaniu, 

; ewentualnie stare budów 
nictwo. Bielarz, Kroto- 

। szyn, Sienkiewicza 3 m. 
| 60.8621g 
I Młode małżeństwo, pilnie 

poszukuje pokoju, cen­
trum mile widziane. O- 
ferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8781g.
Kupię mieszkanie włas­
nościowe, lub wyłączone 
w Poznaniu, lub w okoli­
cy, dogodny dojazd do 
Poznania. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 8794g

Poszukuję na Wildzie, lo 
kału użytkowego (ca 40 
m!, siła, światło, woda, 
gaz), najchętniej wyłączo 
nego, na ciche rzemiosło. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 8766g.

I Niemcy nie mogli wybaczyć mu jednego: że byl powstańcem 
wielkopolskim, źe mimo czysto niemieckiego brzmienia naz­
wiska był i pozostał Polakiem. Uważali, że jest zdrajcą naro- 
du niemieckiego i jako takiego należy przykładnie ukarać. Eg-

I zekucja odbyła się w obecności siłą spędzonych na rynek
1 mieszkańców miasta. Nie był to w owym czasie przypadek od-
I osobniony. Podobne egzekucje odbyły się w październiku i fi-

i stopadzie również w innych miastach Wielkopolski. Rozstrze­
lanie groziło także mojemu ojcu. Szczęściem, źe na kilka mie-

1 sięcy przed wojną, jako emeryta, ściągnąłem do Poznania i to
j go tylko uratowało.
I Rankiem załadowaliśmy kilka worków kartofli na wóz, oprócz 

tego parę kilogramów mąki i cukru, i ruszyliśmy w drogę. Ciot­
ka usiadła obok mnie i obserwowała drogę, kiedy ja byłem

I zajęty furmanieniem. Nietrudno było zauważyć, że nietęgi ze 
mnie woźnica. Do Poznania dotarliśmy bez przeszkód około 
południa. Zatrzymaliśmy się przed domem wuja. Czy aby za­
stanę go w domu? Żegnam się z ciotką, idę.

Naciskam dzwonek. Drzwi się otwierają, staje w nich wuj
| Stefan. W pierwszej chwili oniemiał na mój widok, ale moje
I obawy okazały się płonne: wuj powitał mnie serdecznie. Jego
I żona i córka Ola także. Na chwilę zapomnieliśmy o mieczu, 

który wisiał nad naszymi głowami. Ale nie na długo.
- Twoi rodzice są bardzo przygnębieni - wuj Stefan wpro- 

I wodził mnie w sytuację - byłem u nich wczoraj. Matka nie 
może się uspokoić. Jest przekonana, źe wszyscy zginęliście na 
wojnie, nie wierzy, że któregoś z was jeszcze zobaczy. Ojciec 
nie może jej uspokoić, też zupełnie oklapł. Ty do domu iść nie 
możesz, z uwagi na sąsiadów. Pozostaniesz na razie u nas. Coś 

(wymyślimy.
Rada w radę, zdecydowaliśmy, że wuj Stefan uda się do ro­

dziców i pod jakimkolwiek pretekstem ściągnie do nas ojca, 
nie uprzedzając tjo oni matki o moim powrocie.

Zostałem w domu z ciotką i kuzynką. Panie zasypywały mnie

I pytaniami, były ciekawe, jak to wygląda na wojnie. Opowia­
dałem im o wołkach, w których brałem udział. O tym, w jaki 
sposób uniknąłem niewoli i jak dotarłem do Poznania. W trak- | 

| cie rozmowy nie dotykaliśmy tematu najboleśniejszego: klęski.
’ ' Z • S
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Pracownicy poszukiwani
Spółdzielnia Mieszkaniowa „Grunwald” w Poznaniu 
przyjmie zaraz

— PALACZY C. O.
— POMOCNIKÓW PALACZY C. O.

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

Przedsiębiorstwo
Instalacji Przemysłowych „INST 

w POZNANIU, ul. Danielaka 2

Zgłoszenia przyjmuje komórka kadr Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Grunwald” — Poznań. ' “
waldzka 29-a.

ul.
K6925

UPRZEJMIE ZAWIADAMIA 
O ZMIANIE NUMERU TELEFONU 
poczynając od 1. X. 1969 roku

Interesujące imprezy na lotnisku w Ławicy Masowe biegi

MATURZYSTÓW lub STUDENTÓW obojga płci 
do pracy fizycznej — przyjmie na korzystnych wa­
runkach — Szpital Miejski im. J. Strusia w Pozna­
niu. ul. Szkolna 8/12.

Szpital przyjmie również do pracy zaraz 3 TECH­
NIKÓW RTG. oraz PIELĘGNIARKI dyplomowane.

K6790

z 612-61 na 633"11
K6900

Zarząd Wielkopolskiej Spółdzielni Ogrodniczej 
w Poznaniu — przyjmie zaraz

— 10 SEZONOWYCH PRACOWNIKÓW do Prze­
twórni Poznań - Minikowo, oraz

— 2 MAGAZYNIERÓW do magazynu ziemniacza­
nego Poznań - Chartowo.

Uposażenie wg taryfikatora.
Wszelkich informacji udzieli Sekcja Kadr — Po­

znań. Srkolna 13. tel. 502-68. K7052

Przetargi

• Pokazy jazdy jachtem kółkowym
• Zawody i konkursy latawców

Poznański Klub Morski LOK oraz PSS „Społem” organizują 
w najbliższą niedzielę 5 bm na lotnisku cywilnym w Ławicy 
dwie bardzo ciekawe imprezy.

Leszczyńskie Przedsiębiorstwo Budowlane w Lesznie 
Wlkp., ul. Lipowa 40/42. tel. 420. 544. 720 — zatrudni
natychmiast:
— 1 INŻYNIERA

nych
TECHNIKA instalacji sanitar­

oraz
1 INŻYNIERA TECHNIKA w Dziale Przygoto-

wania Produkcji.
Wymagane wyższe lub średnie wykształcenie i co 

najmniej 5 lat praktyki zawodowej w budownictwie.
Gwarantujemy mieszkanie po 3-miesięcznym okre­

sie próbnym.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w 

budownictwie.
Zainteresowanych prosimy o osobiste zgłaszajiie 

sie w Dwękcji Przedsiębiorstwa. W7135

Zakłady Mięsne, Poznań, ul. Garbary nr 101/111 — 
ogłaszają PRZETARG NIEOGRANICZONY na wyko­
nanie w roku bieżącym

ELEWACJI BUDYNKU ADMINISTRACYJNEGO 
przy ul. Dąbrowskiego 129.

Udział w przetargu mogą brać przedsiębiorstwa 
państw’owe, spółdzielcze i prywatne.

Termin składania ofert 10 dni od daty ogłoszenia 
przetargu.

Bliższych informacji udzieli Sekcja Inwestycji 
Zakładu — tel. 516-92.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się w dniu 
następnym po terminie składania ofert o godz. 10 
w pionie technicznym.

Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienie przetargu bez podania przyczyn.

K7146
Zakłady Jajczarsko - Drobiarskie w Poznaniu, ulica
Wykopy 2/4 ogłaszają PRZETARG NIEOGRANI-

Dy rekcja Gospodarstwa Rolnego
Przedsiębiorstwo Wielozakładowe w Lipinkach Łu­
życkich. ul. Łączną 53. DOW. Żary woj. zielonogór­
skie — oferuje stanowisko

KIEROWNIKA ZAKŁADU ROLNEGO.
Wymagane wykształcenie rolnicze wyższe, lub 

średnie z kilkuletnim stażem pracy.
Reflektujemy wyłącznie na siłę kwalifikowana 

Wynagrodzenie wg obowiązującego UZP. oraz wy­
soki dodatek specjalny.

Zapewniamy komfortowe rodzinne mieszkanie 
służbowe.

Na miejscu szkoła 8-kl„ kilka sklepów, stacja 
PKP i PKS. Doskonałe połączenie komunikacyjne 
z miastem powiatowym.

Zgłoszenia osobiste u Dyrektora Przedsiębiorstwa 
w poniedziałki godz 7—10. K6973

CZONY na wykonanie
25.000 sztuk ZAMKÓW PATENTOWYCH do 
skrzyń jajczarskich i drobiarskich.

Termin wykonania do ustalenia z ewentualnym 
wykonawcą nie później jednak, jak do dnia 30 li­
stopada br.

Oferty prosimy składać pod adresem jak wyżej 
wraz z wzorami zamków.

Zastrzegamy sobie prawo wyboru dowolnego ofe­
renta oraz unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyn.

Otwarcie ofert nastąpi 10 dni po ukazaniu się ogło­
szenia W’ prasie, w ZJD w Poznaniu, ul. Wykopy 
nr 2/4.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
rańcfwowe. spółdzielcze i prywatne. K71G4

Fabryka Obuwia w budowie w Gnieźnie 
mie zaraz:

przyj-

Przedsiębiorstwo PGR Działyń — OGŁASZA PRZE­
TARG na sprzedaż

GRUZU BUDOWLANEGO, który znajduje się 
w Zakładzie PGR Swiniary, powiat Gniezno.

Oferty należy składać w zalakowanych kopertach 
do Przedsiębiorstwa PGR Działyń, powiat Gniezno.
w terminie 7 dni od ogłoszenia w prasie. K7163

— INŻYNIERA MECHANIKA na stanowisko 
głównego mechanika;

— INŻYNIERA względnie TECHNIKA na stano­
wisko kierownika Sekcji BHP.

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale 
Kadr — Gniezno, ul. Mieszka 1 nr 3. W7288

Przedsiębiorstwo Energomontażowe Przemysłu Wę­
glowego w Chorzowie, ul. Dzierżyńskiego 70—76 — 
zatrudni

ABSOLWENTÓW Zasadniczych Szkół Zawodo­
wych o specjalności: ślusarz, spawacz, tokarz 
— na wstępny staż pracy na placówkach mon­
tażowych oraz w warsztatach w Brzezince k. 
Mysłowic.

Zakwaterowanie w hotelu robotniczym I klasy 
lub na kwaterach prywatnych.

Zgłoszenia pisemne lub osobiste nrzwimuie Ruch 
Załogi, pokój 62 — 1 piętro, lub Mysłowice - Brze­
zinka ul. 1 Maja 21.

Do podania i życiorysu należy dołączyć świadec­
two ukończenia Źasadniczej Szkoły Zawodowej oraz 
przedłożyć ważny dowód osobisty lub inny dowód
tożsamości. W7330
Kombinat Państw. Gosp. Rolnych, Zakład Przytocz­
na. pow. Międzyrzecz, woj. Zielona Góra — zatrud­
ni zaraz

BRYGADZISTĘ POLOWEGO oraz KOWALA.
Reflektujemy na pracowników 

pracy.
o dużym stażu

Warunki pracy i płacy wg UZP w Rolnictwie. Mie­
szkanie zapewniamy. Szkoła. PKP i PKS na miejscu. 

W7136
Spółdzielnia Usługowo-Wytwórcza Kółek Rolniczych 
w Szamotułach, ul. Wiosny Ludów 25. telefon 514 — 
zatrudni zaraz, względnie od 1 stycznia 1970 r.

GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO z wykształceniem 
średnim i praktyka, możliwie w przedsiębior­
stwach budowlanych.

Zgłoszenia pisemne orosimy kierować pod na- 
nri-oęprn lak wyżej. W7268

LoKale

Bezdzietne małżeństwo — 
po studiach, poszukuje 
niekrępujacego pokoju. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8761g.

Sprzedam nieruchomość 
9100 ms. opłotowaną. za­
drzewioną, mat. budowl. 
peryferie Poznania, wóz 
konny, półszory. narzę­
dzia rolnicze. Poznań, ul. 
Opolska 38. Janina Meiss-

8396g

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20.

8377g

Dwie wdowy solidne, z 
braku znajomości, pozna 
ją panów pracujących za 
wodowo od 45—60 lat. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 8296g.

Pracownia cholewek — 
przyjmie prace taśmowa. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8524g.

Oddam w dzierżawę ga­
raż przy ul. Skrytej. Tel. 
316-63. od godz. 18. 8569g

Mistrz ślusarski, wdowiec 
lat 42. z córka U-letn:ą. 
z mieszkaniem w Pozna­
niu. pozna miła pannę od 
36—40 lat. lubiąca dzieci 
dom. z średnim wykształ 
ceniem. średniego wzro­
stu. zgrabna. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8503 g.

Garaż oddam w dzierża­
wę. Winogrady 136. 8674g

Poszukuje wspólnika do 
handlu. Zębkowski, Kło­
buck POP 27. powiat Kło

Kawaler lat 40. rzemieśl 
nik. wzrost średni, przy­
stojny. posiadający mie­
szkanie. pozna odpowied­
nia pania. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 8473ff

buck. K7321

1 Matrymonialne

Pragniesz szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz „Ve- 
nus”. Koszalin, Kolejowa 
7. Błyskawicznie prześle- 
my krajowe adresy.

K6123

Inżynier szczupły, przy­
stojny — posiadający sa­
mochód, pozna zgrabną, 
pogodną, dobrze sytuo­
waną panią, do lat 30. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 1S 
dla 8638g.

Kawaler rzemieślnik.
średnio sytuowany. bez 
nałogów, pracuje w Po­
znaniu. poślubi pannę w 
średnim wieku, zdrową, 
bez nałogów. dobrego 
charakteru. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
84Mg.
Kuzynkę samotną, przy­
stojna, szczupłą, miłego 
usposobienia, prac, umysr. 
— zapoznam w celu ma­
trymonialnym. z kultura! 
nym panem, bez nałogów 
do lat 58. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8512g.

Przyjmę panów na pokój 
dwuosobowy. Ul. Rawi- 
cka 101. 84l7g
Gdańsk! Mieszkanie, no­
we budownictwo, kwate­
runkowe, samodzielne. 2 
pokoje kuchnia, z wygo­
dami, zamienię na podob 
ne teren miasta Pozna­
nia. lub w Gnieźnie, In-

Zamienię domek w Lu­
boniu, nowy. 2 pokoje, 
kuchnią, łazienką, tara­
sem. duże piwnice. 1.400 
m! ogrodu i mieszkanie 
2 pokoje z kuchnią, ła­
zienką. balkonem, na du 
ży domek jednorodzin­
ny. może być niewyko.,

Grunwaldzka 19 dla 855?g

formacje Władysław
Tletz. Poznań, ul. Kolejo
wa 36 m. 16. 8745g

Sprzedam dom z wolnym 
mieszkaniem, morgą zie­
mi i zabudowania w Do­
piewie. Wiadomość: Po 

r----- ni,, R613g

Poznani kawalera z wyż­
szym wykształceniem do 
lat 30. Cel matrymonial­
ny. Oferty ..Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 8676g.

Kawaler z wykształce­
niem. na wyższym stanowi 
sku, dobrze sytuowany 
pozna zgrabna, niezależ­
na panią do lat 40 — z 
mieszkaniem w Poznaniu. 
Cel matrymonialny. Ofei 
tv „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 8604g.

Dwie panie poszukują po 
koju na prowincji z od­
dzielnym wejściem, do- 
brv dojazd do Poznania. 
Oferty „Prasa”. Grun- 
wnldzka 19 dla 8804g.

Parcelę w Puszczykowie 
(okolicy), kupię. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 8641g.

fDnia 1 października 1969 r. zakończała swój 
pracowity żywot, opatrzona Sakramentami 
św., nasza najukochańsza i nigdy niezapomnia­

na mamusia, babunia, siostra, teściowa i szwa- 
gierka. przeżywszy lat 58

ZDZISŁAWA PRZYDRYGA
z domu WOJCIECHOWSKA

Pogrzeb odbędzie sie w sobotę, dnia 4 paź­
dziernika br. o godz. 10.20 na cmentarzu Juni- 
kowskim.

W głębokim smutku pogrążone 
DZIECI I RODZINA

Poznań, ul. Botaniczna 18 m. 2. 10661g

Sprzedam parcele (Dę­
biec). lokalizacja budowy 
bPżniaka. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 8486g
Sprzedam domek letni w 
Boszkowie — letnisko. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 84192

Las chłopski, 
wiat Kalisz - 
Wiadomość:
pot. Abrahama

20 ha, po- 
- sprzedam. 
Sachse, So-

14. K74O3
Sprzedam gospodarstwo 
14 ha nowocześnie urzą­
dzone, pow. Oborniki, ce­
na 170 tys. zł. Wiadomość 
Poznań. Świerczewskiego 
24 rn. 5. 8<86g
1,5 ha ziemi ornej nada­
jącej się na ogrodnictwo 
wraz zabudowaniami gos 
podarczymi - sprzedam, 
względnie wydzierżawię. 
Puszczykowo, ul. Sobie­
skiego 22. 8793g

Kupię dom jednorodzin­
ny z ogródkiem w Po­
znaniu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8681g
Zamienię parter willi, 
c. o., ogród 800 m* z dom 
kiem gospodarczym na 
warsztat, na dwa miesz­
kania własnościowe dwu- 
pokojowe lub mniejsze, 
w nowym budownictwie.
Ofrety „Prasa”
waldzka 19 dla 8707g.

Grun­

Zgubiono książeczkę — 
krwiodawstwa na nazwi 
sko Władysława Kluks.

8478(7
Zgubiono 30 września — 
damski zegarek Pallas — 
trasą Bielniki — Jerzego. 
Uczciwego znalazcę wy­
nagrodzę. Gwardii Ludo-
wei 53 m. 1067.3 g
Znaleziono parasol czar­
ny składany. Odebrać 
rano: Poznań, Jeżycka 26
m. 26. 8812g|

tDnia 1 października 1969 r, zmarł. opatrzony 
Sakramentami św.. mój najdroższy mąż, 
nasz czcigodny i kochany ojciec, teść i dziadek, 

przeżywszy lat 67, śp.

IGNACY SĘK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 paź­

dziernika br. o godz. 11 na cmentarzu na Juni- 
kowie.

W smutku pogrążeni
ŻONA, SYNOWIE, SYNOWE I WNUKI

Poznań, ul. Szamotulska 62a m. 2. 10626g

Dnia 1 października 1969 r. zmarła nagle uko­
chana żona, mamusia, teściowa i babcia, prze­
żywszy lat 63

STANISŁAWA
z domu

Pogrzeb odbędzie się
o godz. 
wie.

10672g

11.40 z kaplicy

ZWIERZYŃSKA
BRAUN
w sobotę, 

cmentarnej
dnia 4 bm. 
na Juniko-

W głębokim smutku
MĄŻ, CÓRKA, ZIĘĆ

pogrążeni
I WNUKI

O godz. 9 rozpoczną się trady­
cyjne już zawody dla młodzieży 
pod hasłem „Święto latawca”. W 
ramach tej imprezy przeprowa­
dzony zostanie konkurs na naj­
lepiej i najbardziej estetycznie 
wykonany latawiec. Młodzi za­
wodnicy będą mogli wziąć rów­
nież udział w zawodach wysoko­
ściowych latawców. Chodzi tu o 
to, która z tych papierowych kon 
strukcji osiągnie największy pu-

zieniem odpowiednio dużego a 
przy tym równego terenu. W kra 
jach zachodnich w rejonach nad 
morskich' często rozgrywa się za­
wody Jachtów kółkowych na pla 
żach w czasie odpływu.

Poznański Klub Morski LOK za 
prasza na niedzielne imprezy prze 
de wszystkim młodzież. Z Rynku 
Jeżyckiego odchodzić będą spe­
cjalne autobusy zaś na zawody 
wstęp jest wolny, (s)

Tak wyglądają jachty kółkowe. 
Na zdjęciu: fragment jednego z 
wyścigów rozgrywanych podczas

i zawodów w Holandii.
Fot. — Głos

łap. Komisja sędziowska na samo 
locie Aeroklubu Poznańskiego 
sprawdzać będzie uzyskane wyso­
kości.

Natomiast o godz. 11 przepro­
wadzone zostaną pokazy jazdy 
jachtem kółkowym oraz próba 
ustanowienia rekordu szybkości 
na takim Jachcie. Ten sport jest 
jeszcze bardzo mało popularny w 
Polsce a Poznański Klub Morski 
LOK zalicza się do pionierów tej 
dyscypliny. W Europie w wielu 
krajach uprawiana jest Jazda 
Jachtami kółkowymi 1 rozgrywa­
ne są nawet mistrzostwa Europy 
w kategorii Juniorów. W zdecy­
dowanej większości jachting kół­
kowy, uprawiają zawodnicy spe­
cjalizujący się w bojerach lodo­
wych, dla których możliwość star 
towania w lecie na kółkach sta­
nowi doskonałą okazję do prowa 
dzenia treningów przez cały rok. 
Przy bardzo niewielkich nakła­
dach finansowych każdy bojer lo 
dowy można przerobić na jacht 
kółkowy, problem tylko ze znale

nasza 
trzona

uliczne w W Olsztynie
Dla uczczenia zbliżającego się 

Dnia Ludowego Wojska Polskie­
go, PTTK i PKKFiT w Wolszty­
nie zorganizowały doroczne biegi 
przełajowe "Śladami czołgu wy­
zwolenia”. Tym razem trasa tych 
interesujących i masowych bie­
gów prowadziła ulicami Wolszty­
na. Start 1 meta znajdowały się 
obok bramy b. Jenieckiego obozu 
Komorowo, gdzie hitlerowcy za­
mordowali przeszło 4.000 Rosjan.

Puchary wręczał zwycięskim ze 
społom Władysław Kawecki, ho­
norowy starter biegów, który ja­
ko czołgista wyzwolił 25 stycznia 
1945 r. Wolsztyn i obóz jeniecki 
Komorowo.

W biegach ulicznych wzięło u- 
dział przeszło 350 zawodników. W 
biegu sztafetowym 10-osobowych 
reprezentacji szkół średnich wy­
grała I drużyna. Technikum Rol­
niczego — Powodowo w czasie 
7.09,0 min. przed Liceum Ogólno­
kształcącym (7. 14,4 min.).

Wśród 24 sztafet szkół podsta­
wowych najlepsza okazała się kia 
sa ,,VIII b” ze szkoły nr 2 w 
Wolsztynie (8.32,4 min) przed kia 
są „VIII a” Szkoły Tysiąclecia 
(8.39,4 min). W biegu indywidual­
nym na dystansie 3.200 m zwycię 
żył Jan Targowickj (Powodowo) 
9.52,8 min, przed M. świniarskim 
(L. O.) i M. Mrozkowiakiem (Po­
wodowo). (kh)

Doroczny bieg przełajowy gazę 
ty „Południowa Wielkopolska” 
odbędzie się w Ostrowie w dniu 
19 bm.

Klubowy Puchar Europy

8:0 dla Legii
Warszawska Legia rozgromiła 

szej rundy Klubowego Pucharu 
— 8:0 (0:0).

Legia, która wygrała również 
pierwszy mecz z Ut Arad — 2:1 
awansowała do kolejnej rundy 
rozgrywek.

*
Poza meczem Legia (Warszawa) 

— UTA (Arad), w środę odbyły 
się inne spotkania rewanżowe I 
rundy Klubowego Pucharu Eu­
ropy. A oto ich rezultaty:

Spartak (Trnawa) Hibernlans 
(Malta) 4;i (1:0).

Real (Madryt) — Olimpiakos Ni 
kozja (Cypr) 6:1 (3:1),

Feijenoord (Holandia) — Rey- 
kjavik (Islandia) 4:0 (2:0). (ot)

Puchar Zdobywców Pucharów
Zwycięstwo i awans 

Górnika Zabrze
Po remisie 2:2 w Atenach, Jede­

nastka Górnika Zabrze w rewan­
żowym meczu o Puchar Zdobyw-

w rewanżowym spotkaniu pierw- 
Europy mistrza Rumunii Uf Arad

ców Pucharów pokonała w Cho­
rzowie Olimpiakos (Ateny) 5:0 
(1:0). Bramki strzelili: Banaś — 
2 (w tym Jedną z rzutu karnego), 
Wilczek, Skowronek i Szołtysik.

Górnik Zabrze odniósł zdecydo­
wane zwycięstwo, będąc zespołem 
lepszym. Jego przewaga nie pod­
legała najmniejszej wątpliwości, 
niemniej Jednak w pierwszej czę­
ści dawało się zauważyć brak wy­
kończenia akcji, (ot)

*
Oprócz meczu Górnik Zabrze — 

Olimpiakos (Ateny), we środę od 
były się Inne rewanżowe spotka­
nia pierwszej rundy Pucharu Zdo 
bywców Pucharu. A oto ich wy­
niki:

Steaua (Bukareszt) — Glasgow 
Rangers (Szkocja) 0:0.

Palloseura (Helsinki) — Acade- 
mica Coimbra (Portugalia) 0:1 
(0:0).

Slovan (Bratysława) — Dynamo 
(Zagrzeb) 8:0. (tj

Z MOTTYCH
PAULINA CEGIELSKA

wdowa po STEFANIE
najukochańsza babcia i prababcia, opa- 
Sakramentami św., zmarła 1 pażdzierni-

ka 1969 r., przeżywszy lat 98.
Msza św. odprawiona zostanie w kościele pa­

rafialnym Najśw. Serca Jezusa na Jeżycach, 
w sobotę, dnia 4 bm. o godz. 9, pogrzeb w tym 
samym dniu o godz. 12.45 z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.

+ Dnia 1 października 1969 r. zmarł po długich 
cierpieniach, mój najdroższy mąż, ukochany 

przyjaciel

SYLWESTER STRZELECKI
mistrz krawiecki

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm. 
o godz. 9.45 na cmentarzu na Junikowie,

o czym zawiadamia w głębokim smutku po­
grążona

10699g

W głębokiej żałobie
WNUKI, PRAWNUK i OPIEKUNKA

tW dniu 1 października 1969 r. zmarł nama­
szczony Olejami św., przeżywszy lat 87, naj­
droższy 1 najukochańszy ojciec, teść i dziadek, 

brat, szwagier i wujek, śp.

WACŁAW CAŁKA
cukiernik, 

powstaniec wielkopolski z r. 1918/19, odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm. 
o godz. 13.45 z kaplicy cmentarza na Juniko­
wie.

W głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, ZIĘĆ, WNUKI I RODZINA

Poznań. Kraszewskiego 7. 10691g

Dnia 1. X. 1969 r. zmarła długoletnia, zasłużo­
na pracowniczka naszej instytucji

ZOFIA MAZUROWA
z domu ZDANOWSKA

Zmarła była sumienną w pracy, pogodną 
i dobra koleżanką, zawsze chętną do bezinte­
resownej pomocy.

Żegnając Ją z żalem — składamy
SZCZERE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA

Pogrzeb 
dziennika 
tarnej na

Rodzinie Zmarłej.
odbędzie się w sobotę, dnia 4 paź- 

1969 r. o godz. 9.10 z kaplicy cmen- 
Junikowie.
KOLEŻANKI I KOLEDZY
z Delegatury Poznańskiej 
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Poznań. Ul. świt 29.
ŻONA

10728g

Dnia 1 października 1969 r. zmarł namaszczo­
ny Olejami św., nasz ukochany, mąż, ojciec, 
teść i dziadek, śp.

LUDWIK MARGIELA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm. 

o godz. 7.20 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W smutku pogrążona

107252

tw dniu 1 października 1969 r. zmarł po krót­
kich i ciężkich cierpieniach, mój najdroż­
szy mąż i przyjaciel, ukochany, troskliwy oj­

czulek, brat, szwagier i wujek, przeżywszy 
lat 62, śp.

WŁADYSŁAW RYBAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm. 

o godz. 15 z kaplicy cmentarnej w Żegrzu.
W głębokim smutku pogrążone
ŻONA Z DZIEĆMI I RODZINA

Milczańska 2. 10715g

tDnia 30 września 1989 t. zmarł®, opatrzona
Sakramentami św., po długich i ciężkich 

cierpieniach, moja ukochana żona, nasza mat­
ka, siostra, teściowa i babcia, w 79 roku ży­
cia. śp.

ZOFIA SZYMANKIEWICZ
Z domu WEINERT

Pogrzeb odbędzie się w 
dziernika br. o godz. 12.15 
nej na Junikowie.

W głębokim

Poznań. Madalińsklego 21.

sobotę, dnia 4 paź- 
z kaplicy cmentar-

smutku pogrążeni
MĄŻ Z SYNAMI I RODZINA

10627g
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Piątek

Teofila

Słońce: 5.55—17.28

TEATRY

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Gwałtu, co się 
dzieje”; NOWY — g. 19 „Uciekła 
mi przepióreczka”; OPERA — g. 
19 „Straszny Dwór”; OPERETKA 
— g. 19 „Skrzydlaty kochanek”; 
MARCINEK — nieczynny.

KINA
W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO Polonia: „Ząb za 
ząb”; KOŚCIAN: „Czarny mu­
stang”; LESZNO: „Węgierski ma­
gnat” i „Zoltan Karpathy”; NO­
WY TOMYŚL: „Udręka i ekstaza”; 
OBORNIKI: „Samotność we dwo­
je”; ŚRODA: „Pan Wołodyjow­
ski”; SZAMOTUŁY: ..Dziewica 
dla księcia”; WĄGROWIEC: „Wy­
rok w Norymberdze”; WRZEŚ­
NIA: „Oscar”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 12 — 21 
„Cejlon — Wietnam — Birma”.

KONCERTY
AULA UAM — g. 19.30 — Kon­

cert symfoniczny: dyrygent — 
Zdzisław Szostak, soliści: Zb. Śli­
wiński, Jerzy Sulikowski, Jan Ku 
lesza — fortepian.

RADIO
PIĄTEK — PROGRAM I: Fala 

1322 m i UKF 66,62 MHz (do g. 
17): 8.10 „Pięć minut o gospodar­
ce”; 8.19 „Melodie na dzień do­
bry”; 8.44 Piosenka dla solenizan­
ta; 9 Dla kl. V (Jeżyk polski) 
„Sieroce gniazdo” słuch.; 9.40 
Dla przedszkoli „W ogródku” 
cykl: Zabawy rytmiczne: 10.05 
„Przebieg” — fragm. 3 opow.; 
10.25 Konc. rozrywk.; 10.50 Cykl: 
„Prawdy i mity o rozbiorach” fe 
lieton pt. „Słabość czy przemoc”; 
11 Dla kl. II Liceum i Technikum 
(jeżyk polski) „Dziady” cz. III, 
montaż fragm. dramatu A. Mickie 
wieża; 11.30 Radiowa estrada pio­
senkarzy; 11.15 „Postęp w gospo­
darstwie domowym”: 12.05 Konc. 
z polonezem; 13 Dla kl. I—II 
(wych. muzyczne) „Idzie jesień” 
cykl: Dzieci śpiewają i słuchają”; 
13.20 Swojskie melodie. Gra Ze­
spół Akordeonistów T. Wesołow­
skiego; 13.40 Wiecej. lepiej, ta­
niej; 14 Muzeolodzy — rep.; 14.20 
Utwory Noskowskiego i Wieniaw 
skiego; 15.05 ..Godzina dla dziew­
cząt i chłopców”; 15.50 Dla dzieci 
„Podróż za jeden uśmiech” ode. 
17 pow.; 16.10 Popołudnie z mło­
dością; 18.05 „Ludzie i kontynen­
ty; 18.25 Kompozytor i jego pio­
senki; 18.50 Muz. i Aktualn.: 19.15 
Z księgarskiej lady: 19.20 Moto- 
sprawy; 19.30 Konc. życzeń; 21 „Ze 
wsi i o wsi”; 21.15 Gra Zespół In­
strumentalny B. Hardego; 21.25 
„Pięć minut o wychowaniu”: 21.30 
Zespół Dziewiątką; 22 Magazyn 
studencki: 23.10 ..O co tu cho­
dzi?”; 23.15 Z cyklu: ..Sonata for 
tepianowa w twórczości wielkich 
mistrzów”; 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 10, 
12.05, 15. 16, 18. 20. 23. 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i 
UKF 69,74 MHz: 8.35 Na ludowo 
na beatowo; 9 Z muz. franc.; 9.35 
Z życia ZSRR; 9.55 Konc. Ork. 
Mandolinistów; 10.25 „Zmowa 
obojętnych” fragm. pow.; 10.45 
Muz. operowa; 13 Czas dobrych 
gospodarzy; 13.15 Gra Kapela M. 
Obsta; 13.40 „Nim sie książka u- 
każe” — fram. pow.: 14.05 Polskie 
przeboje z lat dawnych i ostat­
nich; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 
Konc. z nagrań Chóru PR i TV 
w Krakowie pod dyr. T. Dobrzan 
skiego: 15.20 Koncert w trzech 
rytmach — walca, charlestona i 
bossa-nova; 15.50 „Technika na 
co dzień”; 17.15 „Z wizyta w 
gnieźnieńskiej dziewiątce”; 17.25 
Pozn. konc. życzeń: 17.55 Radio- 
express; 18.10 Felieton aktualny; 
18.20 „Sonda” — dźw. przegląd 
ekonom.-spoi.: 19.17 Mel. rozryw­
kowe; 19.30 Odtworzenie konc. 
symf. z Festiwalu Muzycznego w 
Holandii: 21.26 Wiersze Z. Stroiń­
skiego; 21.36 Mel. rozrywk.; 22.30 
Jezvk angielski: 22.45 konc. Ork. 
Radia i TV w Łodzi nod dvr. Z. 
Gzelli; 23.25 W rytmie foxtrotta, 
Walca i cza-cza.

WIADOMOŚCI: S.30. 6.30. 7.30, 
8.30. 9.30. 12.05. 14. 16. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz: 
17.05 Ouodlibet — czyli co kto lu­
bi; 17.30 „Skandal w Clochmerle” 
— ode. 7 pow.; 17.40 Salon muzy­
ki mechanicznej: 18 Ekspresem 
przez świat; 18.05 Pod Kurza Stop 
ka: 18.25 Wiek jazzu; 19 Powieść 
w wyd. dźw. — Młodość króla 
Henryka IV”; 19.30 Paryscy pio­
senkarze z imnortu; 19.45 Mini- 
max — wydanie dla fonoamato- 
rów; 20.05 „Tryptyk dydaktycz­
ny” — aud. rozrywk.; 20.15 Wczo­
raj w nełnym blasku — Paul An­
ka; 20.25 Sałatka po włosku: 20.50 
10 minut o modzie z J. Grabow­
ską; 21 W cieniu przeboju: 21.20 
Festiwal festiwali piosenki: ?L5(^ 
Opera R. Wagnera „Tristan i IzoV 
da”; 22.08 Gwiazda siedmiu wie­
czorów — Harry Belafonte: 22.15 
Blondynka — rep.; 22.35 W rodzi­
nie instrumentów smyczkowvch; 
23 Miniatury poetyckie — „Zar- 
towniś pozytywistyczny”: 23.05 
„Muzvka nocą”; 23.50 Piosenki — 
K. Gartner.

TELEWIZJA
PIĄTEK: 9.35 — Dla szkół — Za­

jęcia techniczne kl. VII — „Meta 
loplastyka”: 10.25—11.55 — „Panie 
Inspektorze” — film fab. prod. 
jugosł.; 14.25—15.30 — Politechni­
ka TV — Matematyka — kurs przy

Plany śmiałe i ambiine

Poprawa warunków socjalno-bytowych 
w centrum uwagi leszczyńskiego PKP

Leszczyńskie służby PKP zaangażowane na co dzień w bu­
dowę i modernizację urządzeń kolejowych, usprawnianie 
organizacji pracy oraz wykonywanie bieżących zadań nie 
zapominają o poprawie warunków socjalno-bytowych 
swoich załóg. Duże osiągnięcia w tym zakresie notuje Ośro­
dek Socjalno-Bytowy PKP wLesznie, prowadzony od sze­
regu lat przez Antoniego Rybińskiego.
Leszczyński OSB, który w 

minionym okresie organizo­
wał różne formy działalności, 
swym zasięgiem obejmuje po 
łudniowy okręg poznańskiej 
DOKP: Głogów, Jarocin, O- 
strów, Kępno i Leszno.

Do osiągnięć ośrodka zali­
czyć należy przede wszystkim 
rozbudowanie i zmodernizowa 
nie stołówki i bufetu zakłado 
wego na terenie leszczyńskiej 
parowozowni, uruchomienie 
warsztatu szewskiego i kra­
wieckiego oraz pobudowanie 
pralni mechanicznej na węźle 
w Lesznie.

Celem umożliwienia wypo­
czynku po pracy, na 30 hekta 
rach zagospodarowano dwa o- 
grody pracownicze liczące 
1 320 działek. Ponadto zmoder 
nizowano i rozbudowano noc 
legownię drużyn konduktor­
skich i parowozowych, a o- 
prócz tego pobudowano schro 
niska dla drużyn manewro­
wych i działek roboczych służ 
by drogowej.

Warto dodać, 
ku leszczyński 
cjalno-Bytowy 
wczasy ponad 

że każdego ro 
Ośrodek So 
wysyła na

200 dzieci, a 
dla młodzieży ZMS i miejsco
wego szczepu harcerskiego 
PKP im. mjr Hubala organi­
zuje doroczne obozy stałe i 
wędrowne. Również około 400 
rodzin kolejarskich korzysta 
rocznie z wagonowych wcza­
sów w atrakcyjnych miejsco­
wościach nadmorskich i gór­
skich.

W ostatnich czterech latach 
oddano kolejarzom 60 miesz­
kań na nowym osiedlu w Lesz 
nie. Do końca br. pracownicy 
PKP otrzymają dalsze 60 
mieszkań.

Pobudowano w czynie społecz­
nym (przy wydatnej pomocy fi­
nansowej DOKP i CRZZ) Klub 
Kolejarza i salę widowiskową na 
400 miejsc w Lesznie. Obecnie siu 
ży on jako zastępczy budynek 
dworcowy. Zakończono I etap bu 
dowy Ośrodka Wypoczynkowego 
w Boszkowie. Uruchomiono bu­
fet w świetlicy ZZK stacji Lesz­
no oraz nadbudowano piętro na 
budynku drużyn konduktorskich, 
gdzie urządzono nowoczesną szat 
nię pracowniczą.

Niezależnie od tego przezna 
cza się znaczne nakłady finan 
sowę na dalszą rozbudowę u- 
rządzeń socjalno-bytowych. 
W latach 1970-75, kosztem kil 
kudziesięciu milionów złotych 
ulegną modernizacji lub roz­
budowie dalsze stołówki, noc 
legownie, bufety, schroniska i 
posterunki.

W ramach tych prac między 
innymi na stacji Głogów za­
adaptuje się b. budynek po 
przychodni lekarskiej na ce­
le Klubu Zakładowego ZZK. 
Zostanie tu dobudowana rów 
nież sala widowiskowa na 300 
miejsc i urządzi się bufet. Po 
nadto na tej stacji powiększo 
na będzie stołówka. Klub Za­
kładowy ZZK w Jarocinie o- 
trzyma w nowym pomieszczę 
niu piękną kawiarnię.

Plany dla węzła ostrowskie 
go przewidują modernizację 
stołówki, bufetu i warsztatu 
szewskiego oraz adaptację po 
mieszczeń z przeznaczeniem 
na zakładową przychodnię le 
karską i salkę pouczeń.

W najbliższych latach w miej­
scowości letniskowej Antonin 
pod Ostrowem powstanie ośrodek 
wypoczynkowy dla kolejarzy i 
członków ich rodzin. Przedszkole 
dla dzieci w Ostrowie i Skalmie­
rzycach otrzyma nową elewację. 
Ponadto ogródek jordanowski 
przy tej ostatniej placówce żosta 
nie zmodernizowany i wyposażo­
ny w niezbędne urządzenia, a w 
ośrodku kolonijnym PKP Mik- 
stad — Las pobuduje się brodzik 
dla dzieci.

Na stacji Kępno przewiduje się 
modernizację świetlicy i bufetu 

gotowawczy — „Równania” cz. III 
i „Funkcja”; 16.40 — Dziennik; 
16.50 — Dla młodych widzów —• 
„Latający holender”; 17.25 _ — 
„Duch na Wyspie Mnicha” — film 
seryjny ode. I; 17.40 — Dla mło­
dych widzów — „Zrób to sam”; 
17.55 — Nie tylko dla pań; 18.15 
— Kronika Tygodnia: 18.30 — 
Wszechnica TV — „Telewizyjns’ 
Atlas Świata”; 19 — „Przeprasza­
my za usterki” — Tygodnik ak­
tualności satyrycznych;- 19.20 —
Dobranoc i Dziennik; 20 — TV 
stiwal Teatrów Dramatycznych — 
St. Wyspiański „Proterilas i Lao- 
damia”. — Reż. i choreografia — 
H. Tomaszewski. Wykonawcy: ak 
torzy scen wrocławskich: 21.25 — 
Prezydent na emigracji — film do 
kumentalny prod. NRD-CSRS; 
22.55 — Dziennik: 23.15—0.20 — Po­
litechnika (powt.l. 

oraz dobudowę zaplecza sanitar­
nego.

W 1972 roku ukończone zo­
staną roboty związane z budo 
wą II etapu kolejarskiego o- 
środka wypoczynkowego w 
Boszkowie. Do tego czasu sta 
nie tu 5 dalszych domków 
campingowych (każdy na 5 ro 
dżin) świetlica wraz z kawia­
renką i stołówką.

Plany zakładają również ka 
pitalny remont leszczyńskiej 
stołówki OSB. Otrzyma ona 
przestronną jadalnię oraz 
większe i lepsze zaplecze sa­
nitarne.

Z uwagi na duży ścisk w le 
szczyńskich przedszkolach, ko 
lejarze Węzła Leszno postano 
wili taką placówkę dla swoich 
dzieci wybudować w czynie 
społecznym. Powołano już 
Społeczny Komitet Budowy 
Przedszkola na 120 dzieci, któ 
ry stanie przy zbiegu ulic Ka 
rasia i Śniadeckich. Teren 
pod budowę przyznało już 
Prezydium MRN.

MARCIN RYDLEWICZ

Święto latawca w Obornikach typu pIac6wki nie mogą"

W minioną niedzielę Oddział 
WSS „Społem” i Zarząd Po­
wiatowy LOK w Obornikach 
zorganizowały dużych rozmia­
rów imprezę z okazji „Dnia la 
tawca”. Na polach Żwirowni 
Kowanowo stanęło na starcie 
145 uczestników z latawcami w 
dwóch kategoriach: płaskimi i 
skrzynkowymi. Wystrzelona ra 
kieta była sygnałem rozpoczę­
cia zawodów. Wysoko poszybo 
wały kolorowe i pomysłowo 
skonstruowane latawce. Nie 
łatwe zadanie miała komisja, 
w skład której weszli przedsta 
wiciele organizatorów. Ocenia­
no zarówno wykonanie lataw­
ców jak i ich loty.

Zwycięzcą w pierwszej kate 
gorii został Krzysztof Raczyń-
ski, w drugiej zaś Marek
Wichrowski. Za największą po 
mysłowość wyróżniono Janu­
sza Lulińskiego.

Do udziału w zawodach' zgło 
siły się również dziewczynki. 
I one wykazały niemałe umie­
jętności w tej dziedzinie. Spe­
cjalne wyróżnienie otrzymała 
Alina Forysiak.

Dla uczestników zawodów or 
ganizatorzy przygotowali upo­
minki, słodycze, odznaki spor­
towe 25-lecia PRL oraz dyplo
my. (zd)

SOBOTA: 9.55—10.25 — Geogra­
fia kl. VII — „Kontrasty klima­
tyczne i roślinne Azji”: 10.55 — 
Geografia kl. V — „Człowiek zdo 
bywa kosmos”; 11.25—12.50 — „BY 
łam głupią dziewczyna” — fab. 
film weg.; 14.35 — TV Kurs rolni 
czy — „Przechowywanie okopo­
wych”; 15.10—15.30 — Program Ty­
godnia: 16.40 — Dla młodych wi- 

,Tu Centrala! — wzy-dzów
wam B-72” — reportaż o pracy
Milicji Obywatelskiej ; 17.25 — 

Mecz piłkiDziennik TV; 17.35 
nożnej „Kadra — Express”; 18.45
— Magazyn „Pegaz”; 19.20 — Do­
branoc; 19.30 Monitor: 20.20 — „®Y 
łam głupią dziewczyna” — fab. 
film weg.: 21.45 — Dziennik TV i
wiadomości sportowe; 22.05 — Kon 
cert muzyki rozrywkowej — pro- 
gram TV NRD.

TV zastrzega prawo do zmian.

Rodzi się kształt przyszłej 5-łatki
Wstępna przymiarka potrzeb i możliwości

Podobnie jak w całym kraju, w wielkopolskich przedsię­
biorstwach produkcyjnych, rolnych, usługowych, w prezy­
diach rad narodowych i innych instytucjach, trwa wielka 
dyskusja nad kształtem przyszłej 5-latki. Członkowie samo­
rządów robotniczych, organizacji partyjnych, związkowych, 
fachowcy różnych branż dokonują wstępnej przymiarki po­
trzeb i możliwości swych zakładów, kierując się wskazania­
mi zawartymi w uchwale II Plenum KC PZPR. Zgodnie 
z zaleceniami uchwały duży nacisk kładzie się na budzenie 
poczucia odpowiedzialności załóg nie tylko za prawidłowe 
działanie własnego zakładu, ale i całej gospodarki narodowej. 
W opracowywanych planach zawarte są propozycje zmie­
rzające do wzrostu produkcji drogą lepszego wykorzystania
istniejącego potencjału produkcyjnego, 
dzeń technicznych, lepszej organizacji i 
pracy. Rozważa się ponadto możliwości 
westycyjnego, potanienia kosztów itp.

Śrem
Przymiarka śremskiej 5-lat­

ki oscyluje wokół największe­
go zakładu — budującej się 
nadal Odlewni. Miastotwór- 
czy wpływ tej wielkiej inwe­
stycji widoczny jest chociażby 
w postaci nowego osiedla 
mieszkaniowego Jeziorany. 
Urbanizacyjne wpływy Odlew­
ni sięgają zresztą daleko poza 
stolicę powiatu. Codziennie bo 
wiem z okolicznych wsi i mia­
steczek dojeżdża do Śremu 
ponad 500 pracowników. Jak 
przewidują założenia planowe, 
do roku 1975 załoga Odlewni

Uczestnicy zawodów ze swymi la­
tawcami. Uśmiechnięte buzie 
świadczę o tym, że zorganizowa­
na przez obornicki Oddział WSS 
i LOK impreza bardzo im się po­

doba.
Fot. — „Głos”

Rusza budownictwo 
spod znaku kółka i trójkąta

VV ojewództwo nasze coraz 
’ * skuteczniej pretenduje 

do rangi regionu o dużych wa 
lorach turystycznych. Wraz z 
innymi, jak krakowskie, ol­
sztyńskie, gdańskie współza­
wodniczy w zachwalaniu uro­
ków krajobrazu, zabytków 
kultury, architektury, przyro­
dy i w reklamowaniu bazy u- 
sługowo-wypoczynkowej. Istot 
nie, coraz większa jest-sieć za 
kładów gastronomicznych, za­
praszających na rybkę, gąskę, 
czy pyzy, przybywa moteli, sta 
cji benzynowych. To niewąt- 
pliwie duże osiągnięcia
nich lat.

Turysta 
kopolskę 
pięknem

ostat-

odwiedzający 
cieszy zatem 
krajobrazu,

Wiel- 
oczy 

może
względnie smacznie zjeść, prze 
spać się. Plany przewidują 
możliwie jak największe za­
spokojenie potrzeb duchowych 
i fizjologicznych. W tej dru­
giej grupie potrzeb są jednak 
sprawy istotne, które traktu­
je się marginesowo. Chodzi o 
szalety publiczne, przybytki 

• najbardziej prozaiczne, a prze 
cięż niezmiernie ważne. Szcze 
golnie dla przyjezdnych, jako 
że nasze województwo jest te 
renem tranzytowym o dużym 
znaczeniu. Tu krzyżują się dro 
gi wiodące od Karpat, z Cze­
chosłowacji, Węgier nad Bał­
tyk i z krajów skandynaw­
skich na południe. Przy coraz 
większym ruchu na przeloto­
wych trasach nie może wystar 
czyć byle lasek czy ustronne 
pobocze drogi. żę za parę lat nie tylko każde 

powiatowe miasto, ale mniej- 
Plany inwestycyjne uwzględ sze przy ruchliwszej trasie, bę

niają te obiekty, ale skromne dzie miało ten problem „z gło 
fundusze rad narodowych są wy”. Nie wystarcza jeść i 
jak przysłowiowa za krótka spać, (zd)

modernizacji urzą- 
wzrostu wydajności 

cyklu in-skrócenia

liczyć będzie ponad 
Taka sama liczba 

4 000 osób, 
ludzi za-

mieszka w nowych blokach, ja 
kie powstać mają na osiedlu 
Jeziorany.

Równolegle z budownic­
twem mieszkaniowym powsta 
wać tu będą nowe szkoły, 
przedszkola i inne ośrodki u- 
żyteczności publicznej. Już w 
tym roku rusza budowa pierw 
szej „podstawówki”, która ma 
otworzyć swoje podwoje w ro­
ku 1971. Wówczas podjęte zo­
staną prace przy wznoszeniu 
drugiej szkoły podstawowej 
na osiedlu Jeziorany.

O miejsce dla siebie dopomi 
nają się także przedszkolaki. 
Istniejące obecnie dwie tego 

spokoić potrzeb w tym zakre­
sie. Jeszcze w tym roku roz- 
pocznie się budowa kolejnego 
przedszkola przy ul. Mickiewi 
cza, które wznoszone będzie 
w czynie społecznym. Myśli 
się już o budowie w Śremie 
czwartego przedszkola, które 

dopiero zapewnićpozwoli
miejsce każdemu dziecku pra­
cującej matki.

Gniezno
Dalszy rozwój grodu Lecha 

związany został głównie z bu­
dowaną obecnie największą w 
Polsce fabryką obuwia. Mówi 
się również o lokalizacji w 
tym mieście „fabryki domów”. 
Do tych poważnych inwestycji 
dostosowane zostaną również 
plany urbanistyczne Gniezna.

Tymczasem załogi tutej­
szych zakładów trudzą się nad 
zbudowaniem planu rozwoju 
swych przedsiębiorstw na naj 
bliższe 5-lecie. Tak np. nowe, 
podwyższone założenia produk 
cyjne przyjęła załoga Przed­
siębiorstwa Metalowego Prze­
mysłu Terenowego. Podczas 
odbywanych narad wytwór­
czych, robotnicy, majstrowie 
i technicy wysunęli szereg cen 

kołdra. Jeżeli czegoś nie moż­
na zrealizować to 
stkim rezygnuje : 
tów spod znaku 
kąta.

Niewiele było 

przede wszy
się z 
kółka

obiek- 
i trój-

przed wojną
publicznych urządzeń sanitar­
nych z prawdziwego zdarze­
nia, a i po wojnie nawet w po 
wiatowych miastach można je 
było zliczyć na palcach.

Od paru lat zaczęto wresz­
cie doceniać tego rodzaju bu­
dowle. W rozbudowie tych in 
westycji, które według typo­
wego projektu kosztują ponad 
200 tysięcy złotych, pomaga u- 
tworzony fundusz aktywizacji 
miast. W ciągu trzech ostat­
nich lat rady narodowe wybu 
dowały ze środków własnych 
szalety w Mosinie, Kórniku, 
Sierakowie. Wzbogaciły się o 
nie Jarocin, Leszno, Szamotu­
ły, Piła, Międzychód, powstają 
także w Koninie. Środzie, O- 
bornikach, Buku. Aby sfinan­
sować niektóre z tych obiek­
tów sięgnięto do środków na 
modernizację hoteli z Central 
nego Funduszu Turystyki i 
Wypoczynku. /

Wojewódzkie Zrzeszenie Go 
spodarki Komunalnej zaplano 
wało w najbliższej kolejności 
wybudować po ,dwa szalety w 
Kaliszu, Ostrowie i Krotoszy­
nie oraz po jednym w starym 
Koninie, Słupcy i Turku. Nie 
zmieściły się jeszcze w pla­
nach Rawicz (na trasie do Wro 
cławia) i Koło (na trasie do 
Warszawy). Miejmy nadzieję, 

nych wniosków i postulatów. 
Szczególna uwaga zwrócona 
będzie na doskonalenie no­
wych rodzajów produkcji. M. 
in. bada się możliwości szer­
szego niż dotychczas zastoso­
wania znanego w świecie tech 
nicznym „kreta”, którego wy­
łączność produkcji i sprzeda­
ży zastrzeżona została dla 
gnieźnieńskiej „terenówki”. 
Tegoroczna produkcja tych 
„przebijaczy gruntu” ma się 
zwiększyć. Niedawno sfinali­
zowany został kontrakt zawar­
ty podczas tegorocznych Tar­
gów Poznańskich na dostawę 
w br. do NRF 50 „kretów”. 
Umowa obejmuje na rok przy 
szły wyeksportowanie więk­
szej ilości tych urządzeń.

Środa
Jedną z ważniejszych inwe­

stycji zaplanowanych dla Śro­
dy będzie nowy zakład meta­
lowy dla Średzkiego Przemy­
słu Terenowego. Średzka „te­
renówka” pracująca w koo­
peracji z Zakładami Cegiel­
skiego, wykonuje pewne deta­
le do wagonów. W związku z 
tym HCP partycypować bę­
dzie w budowie nowego zakła 
du. Pozwoli to miastu skiero­
wać skromne fundusze własne 
na rozbudowę i rozwój innych 
najpotrzebniejszych tutaj o- 
biektów.

Przed poważną metamorfo­
zą stoją również średzkie Za­
kłady Przemysłu Odzieżowe­
go, które z przedsiębiorstwa 
terenowego mają się przeisto­
czyć w zakład zarządzany cen 
tralnie. Kryją się za tym nie 
tylko zmiana nazwy, czy też 
administracyjnego podporząd­
kowania, ale przede wszyst­
kim perspektywy rozbudowy 
i modernizacji.

Ważną inwestycję otrzymu­
je także średzkie rolnictwo w 
postaci budowanego obecnie 
zbiornika wodnego na rzece 
Moskawie. Inwestycja ta po­
zwoli nie tylko nawadniać po­
la i łąki, ale stworzyć w po­
bliżu Środy atrakcyjny ośró- 
dek wypoczynkowy, (fb)

„Breakout" na występach 
w Poznaniu i w Wielkopolsce

Od 4 do 13 bm. na specjal­
ne zaproszenie „Estrady”, bez 
pośrednio po sukcesach w Ho 
landii, wystąpi w Poznaniu i 
województwie zespół „Bre­
akout” — laureat Festiwalu 
Opolskiego.

7, 8 i 9 bm. o godz. 17.30 i 
20 koncerty odbędą się w Do 
mu Kultury MO, w pozostałe 
dni w powiatowych miastach: 
Pile, Kościanie, Lesznie, Śre­
mie, Wrześni, Kaliszu i Ostro
wie.

W tym 
wystąpi 
„Aspekt”

samym programie 
poznański zespół 

(na)

Mini-Opole 
we Wrześni

Powiatowy Dom Kultury 
we Wrześni przygotowuje 
imprezę pod hasłem „Pio- 
senka ! 
konkurs 
którym

25-lecia”. Będzie
piosenkarski, 

uczestniczyć 

to 
w

mogą
wszyscy ci, którzy stawiali lub 
też stawiają pierwsze kroki w 
tej dziedzinie we wrzesińskim 
PDK.

Przygotowania już trwają, sa 
ma impreza odbędzie się dopie 
ro w styczniu. 22 stycznia przy 
padnie rocznica wyzwolenia 
Wrześni spod okupacji hitle­
rowskiej., Na kilka dni przed 
tą datą Powiatowy Dom Kul­
tury zamierza przeprowadzić 
swój konkurs, poświęcony te­
matycznie 25-leciu Polski Lu­
dowej. (bw)

1

M. M. Leszno — Przy Uniwer­
sytecie im. A. Mickiewicza pow­
stało Wyższe Studium Nauczyciel 
skie. Termin zgłoszeń już dawno 
minął. (2139)

Anna O. Gniezno — Takie kursy 
prowadzi Wojewódzki Zakład 
Szkolenia „Oświata” w Poznaniu, 
ul. Klasztorna 2. (2162)

N. M. Nekla — Podajemy adres: 
Centrala Sp. Ogrodniczych — Za­
kład Budownictwa Szklarniowego 
1 Urządzeń Ogrodniczych — Po­
znań, ul. Ożarowska 42. (2266)
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